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W l A D O M O Ś u l  R  RAJ  OWE.

S a n k t  P e te r s b u r g  d n ia  4 C zerw ca .
Przez n a y w y ż n e  Rozkazy  dzienne: JJ.28 m a ja . 

Jenerał  okręgowy ygo Okręgu oddzielnego K o r p u ­
su W e w n ę tr z n e y  Straży Jenerał-Major B a r y s z n i-  
ł n (v /j naznaczony Komendantem Alex ind row skiey  
Gytadelli  w Pł a rsza w ie . Dowódzca 2giey brygady  
2giey dywizyi  Dragonów, Jenerał-Major S z y lin g  
i s z y ,  otrzymuje przedłużenie urlopu do d. to 
sierpnia — D . 3o m a ja .  Komendant  t w ie id z y  St-  
Petersburskiey,  Jenerał  P iechoty  Jenerał  - Adju­
tant Sab in  1, uwalnia się na trzy miesiące dla u-  
Kezenia się z choroby.  — D . 3 i .  Nacze lnik A rty l -  
leryi 5go korpusu K aw ale ryi  reze rw o w e y  Jene ­
rał-Major Arty l l ery i  S m a h in ,  naznaczony Nacze l­
nikiem Arty l le ry i  korpusu Grenadyerów,  na miey-  
Sce Jeneiał -Majora Arty l le ry i  H e rb e la  1, a ten 
dowódzcą Ssosteńskiey fabryki prochowey z l i ­
czeniem się w Ar ty l le ry i .  ( / ł . /.)

  Przez n a y  w y ż s z e  dyplomata,  nąyłaska-
Wiey mianowani  Kawalerami  Orderu S. A n n y  
l szey klassy: Jenerał-Major Dowódzca S c i e y G w a r -  
dyyskiey  i Grenadyerskiey A rty l l eryyski ey  bry­
gady, Baron K o r fJ  ze znakami ozdobionemi C e- 
8 a r s k ą koroną, a Jenerał  Major, Dowódzca j szey  
brygady l o l e y  dy wizy i  pieszey C zebyszew . dnia 21 
maja; i dnia 28 zarządzający własnym J . G. M.  
Kantorem , Rz eczyw is ty  IGdzca Stanu B lo k , t e­
goż orderu i klassy.  ( G .S .P .)

  Przez n a y w y ż s z e  ukazy J. C. M. do
Rządzącego Senatu: 1). 8 m a ja .  Inspektor  poczt  
3go Okręgu R z e c z y « isty Radzca Stanu Jan M il~  
ł e r ,  przy naymiłościwszem uwolnieniu zupełnie  
ze służby,  otrzymał  pensyi  dożyw otniey po 345o 
*ubli na rok,  a d. 20 maja przyłączony do H e -  
foldyi  b y ły  Ober - Prokuror  7go Departamentu  
Rządzą cego Senatu P e s z c z u r o w , przy zupełnem  
Uwolnieniu na własną jego prośbę ze s łużby,  w y ­
niesiony na Rzeczywistego  Radzcę Stanu, i za 26 
lat s łużby,  otrzymał pensyi  doż ywo tni ey  po 1000 
rubli na rok.  , '

D . 26 m a ja . Dozorca Stad Poczynkow ski ch  
7mey klassy E r e m e m ,  podniesiony do klassy 6tey.

D . 27 m a ja . Prezydentem Białostockiey Izby  
Sądu kryminalnego  nayłaskawiey  naznaczony Bia­
łostocki Obw odo wy Prokuror  Radzca Stanu C a r t- 
kiew icz, z pensyą etatową.

I) . 2g m a ja . Pomocnik Kuratora M o s k ie w ­
skiego wydziału Edukacyynego Radzca Kol leg ia l -  
Uy Dym itr  H o ło c h w a sto w , wynies iony na Radz-  
cę Stanu.

  Przez n a y w y ż s z  y  ukaz.do Kapituły  Ros-
syyskich Crsarsktch i K r ó l e w s k i c h  Ofderov^, U . 
>3 m a ja ,  Marszałek Szlachecki  Obwodu Kaukaz-  
kiego , Radzca Stanu R o śio w a n o w  , zostający w  
łćtn urzędowaniu 6le trzy lecie,  z odznaczającą się 
gorl iwośc ią,  na osnowie paragrafu i 3o Postano­
wienia o wyborach Dworzańskich,  w  dniu 6 gru­
dnia i 8 3 i roku, przez Jego Cesarską Mość utwier ­
dzonego, i po uznaniu godnym przez Komitet  M i­
nistrów, nayłaskawiey  mianowany Kawalerem O r ­
deru Ś. Anny 2giey klassy.

—- Przez n a y w y ż s z e  rozkazy objawione R z ą ­
dzącemu Senatowi: p r z e z  P . M in is tr a  S p r a w  IP e -  
•fa ę tr z n y c h . O- maja: Jego Cesarska Mość, po 
Zaświadczeniu Jego Cesarskiey  Wysokośc i  , D o-  
Vvódzcy oddzielnego Korpusu Gwardyi ,  i e  Rosień-  
sbi Marszałek pow iatowy Dworzarbtwa,  P u z y - 

xv czasie kwaterunku Gwardyi  półkn W o ­
łyńskiego w  powiec ie  Rośieńskim, czyni ł  dla t e ­

go półku wszystkie jak tylko można pomoce we 
wszystkich  względach, i za ogólnem życzeniem 
wszystkich  Dworzan tego powiatu,  sporządził  dla 
niższych rang pomienionego półku , na znak p a ­
mięci i wdzięczności za. spofcoyne i przyjacie l­
skie obchodzenie się z mieszkańcami,  1600 półko­
żuszków, nie przyjąwszy za nie źadney płacy, nay- 
wyżey rozkazać raczył:  oświadczyć za to P .P u -  
zyrem skiem u  i Dworzaństwu,  k tóremu on przód-  
kuje, J e g o  C e s a r s k i e y  M o ś c i  zadowmlenie.

J e g o  C e s a r s k a  Mość, po zaświadczeniu J e -  
Go C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i , Dowódzcy oddzielne­
go Korpusu  Gwardyi ,  o gorliwości odznaezającey 
s ię,  okazaney przez dw orz ans tw o, kup iec two  i 
mieszkańców guberniy  Inflantskiey i K u r l a n d -  
skiey, w zadosyć czynieniu wszystkim p ra w nym  
zapotrzebowaniom woysk tego korpusu,  w po w ro ­
cie i ch  z Króles twa Polskiego, rtaywyżey rozka­
zać raczył:  oświadczyć za to pomienionym zgro­
madzeniom J e g o  C e s a r s k i e y  Mnsei zadowolenie,  

— Rządzący Senat przy Ukazie okolnym 26 
maja 1882 roku z lgo Depar tamentu ,  obwieścił  
opisanie rysunków C e s a r s k i c h  i K r ó l e w s k i c h  O r ­
derowy Orła  Białego i Świętego Stanisława: 

O rder O rła  B ia łeg o .
Ma jeden tylko stopień, Ws tęga  koloru b ł ę­

kitnego przez lewe ramie,  na k tórey zawieszony 
znak orderu ,  wyobrażający czarnego uko ronowa­
nego dwugłownego o r ł a ,  mającego głowy złotej 
szyje p; ze płatane, a skrzydła i ogon obwiedzione 
zło tem;  na piersiach zas czerwony emaliowany 
krzyż,  leżący na złotey gwiaździe, z trzema wąz-  
kiemi  około niego paskami, z k tórych 2 złote, a 
ś rzodkowy srebrny;  na os trych kątach krzyża m a­
łe złote kule,  i między niemi w śrzodku także ma­
łe  półokręgi; na krzyżu,  u t rzymywanym przez or­
ła  dwugłownego znayduje się biały jednogłówny 
orzeł w prawo obrócony, mający’ na głowie małą 
złotą koronę. Gwiazda haf towana złotem, noszo­
na na lewey s t ronie ,  w  śrzodku którey w y o b ra ­
żony krzyż płomienisty,  mający po brz’egach t rzy  
w-ązkie paski, z k tórych śrzedni czerwohy,  a d w a  
dalsza złote; wkoło niego zaś na b łęki tnym sze­
rokim pasku znayduje się napis: P r o F i d e ,  Regb  
e i  Ł k g e  (za wiarę,  K r ó l a  i prawo).

O rder Św iętego S tan isław a  m a 4r y  stopnie.
P ie rw szy  stopień. Krzyż czerwony emal io­

wany,  na wstędze morowey,  koloru czerwonego,  
szerokości diitytny, z podwóynym białym brz eż ­
kiem, noszący Się przez prawe ramie z gwiazdą 
na lewey stronie piersi,  po brzegach krzyża t rzy  
ważkie złote pas k i ,  a na os trych jego końcach 
znaydują się małe złote k u l e ,  między któremi  
złote półokręgi; w kątach zaś krzyża ze cz terech 
stron rossyyskie dwugłówne złote orły,  a w śrzod­
ku na binłey emalii,  otoczońey złotym pąsem, ma­
jącym ziplony wieniec,  znayduje się łacińska j e ­
go cyfra Świętego Stanisława, wyobrażona tak: SS4

Gwiazda haftowana srebrna,  nosząca się na  
lewey stronie piersi; w okręgu zaś jey, mającym 
t rzy  pasy, z k tórych brzeżne złote, a Śrzedni zie­
lni.ego ko lo ru ,  znayduje się jego napis : P r a k m i -  
a n d o  i N c i t a t  (nagradzając zachęca) , po śrzodku 
zaś w małym złotym okręgu łacińska cyfra w y ­
obrażona: SS.

D ru g i stopień. Tenże  krzyż  noszący się na 
szyi na. takieyże wstędze, szerokości t rzy  cale, t  
jednakąż gwiazdą.

T rzec i stopień. Tenże  krzyż,  noszący się na 
szyi na takieyże wstędze, szerokości i i j  diuyma.

C zw arty  stop ień . Tenże krzyż noszący si§



w  p ę te lc e  g u z i k o w e y , mnieyszey  w ie lk o ś c i  , na  dla ćwiczę?! rocznych ?ia dni  i4,  zostali rozpuszcze-  
t ak ic vz e  wstędze ,  szerokośc i  l j  diuytna .  (G . S.) ni.  G odnem jest zadziwienia , źe ci żołnierze,  bę­

dący już w ś rednim wie ku ,  zat rzymal i  po dziś dzieli
fV a rszo ‘va d. i 5 'czerwca. postawę wojowniczą,  t»k piechota, jak i kawale-

J W .  Alexander  Hrabia Strogonow, Jenerał rys  , która po większey części na roboczych ko- 
Major ze świty  J e g o  C e s a r s k o  & R e L E W 6 K . i E r  Mo- niach siedzi«ła , w czasie obrotów dały dowody  
ścii objął urzędowanie Dyrektora Głównego Pre-  zwinnośc i  pr*y piębney postawie.” 
zydującego w Komniissyi  Rządowey Spraw W e -  „Półk  i 5 ty jazdy dowodzony był  przez Rot-
wnętrznych , D u ch o w n y ch  i  Oświecenia Publ i-  mistrza Brnckhof-, tym samym pułkiem dowodził  
cznego. roku zeszłego Major Hr.  S zw e r iń sk i , i całe t#

płacą,
W e ł n ę  na targu Warszawskim bardzo dobrze obroty zdawały  się bydź dla Landwerów więcey  
, mierne nawet gatunki idą o kilka talarów zabaw ą,  niż musztrą z musu.” (G .W .)

w yź ey , j »k  za czasów naylepszych.  Szkoda, źe mały
jey jest dowóz,  i źe wie lu obywatel i  nieapodziewa-
ł  1    . __________________ _ : „  j  _ A  U S  T R T A.
jąć s ię  p o k u p u ,  wstrzymało się z nią w domu na VFieden dnia Zo m a ja .
p źi.i ysze czasy. Dwanaście batalionów piechoty 1 dwa półki

i— D n ia  i y  —  jazdy udają się z Gall icyi  do Styryi .  Kilka pół-
Dnia lB b. m. skończył  się tegoroczny targ ków woyska Austryackiego ma stanąć nad gra­

ca wełnę ,  którey w  ogóle dostawiono 5aoo cćn- nicami Tyrolu,  lecz natomiast większa liczba na-
t n a r ó w .  W szystko  zostało rozprzedane; wielu na- szego woyska opuściła Państwo Rzymskie.
Wet mających chęć  kupienia zostało niezadowo- Negooyacye  względem spraw Rzeczypospo-
l o n y c h .  Ceny w ogóle były 3o do 4o na sto, wyższe l i tey Kra ko wsk iey  bl i skie są ukończenia, tak, iŻ 
od lat upłynionyeh.  wkrótce  będzie można udziel ić dokładnieyszych

T ow arzystwo Lekarskie Wa rsz aw ski e  po- wiadomości  w  tym względzie.  Kommissarze tiaach  
l i czy ło  w grono honorowych członków swoich: b. Mocarstw,  pod których wspólną opieką zostaje, 
Rektora Uniwersytetu  K r ak ow sk ie go ,  Doktora codziennie odbywają ł infereneye  i l iczne mają 
Filozofi i ,  Medycyny i Chirurgii ,  wysłużonego Pr o-  korrespoudencye z Senatem Krakowskim,  
fessora Sebastyana G irtieray, b. Dziekana i Profes- —  D n ia  4  czerw ca
gora tegoż U n iw e r s y te tu ,  Doktora Medycyny i  N N.  Cesarstwo Ichmość,  wyjechawszy d. 25
Chirurgi i  Wo yc ie ch a B o d u szyń sk ie g o , i Fizyka d _ maja z  T ryes tu ,  przybyli  d. 27 tegoż miesiąca do
miasta Professora tegoż U n i w e r s y t e t  Józefa j a -  P a ren zo . W  P irano  przypatrywali  się wysta-  
kubowskiego. wieniu I i twy morskiey między fregatą M edea  i

W  K rakow ie  ogłoszono prospekt  na 24 ma- inneroi mnieyszemi statkami wojennemi,  i nay w yż- 
lownicze  widoki miasta K rakow a  1 jego okolic,  sze ztąd zadowolenie swoje okazać raczyli.  N.  Ar-  
Każdy ć cali  wysokości  a 9 cali długości czyli  sze- cy-Xiężna M a ry n  L u d w ika , Xiężna P a r m y , P la -  
rokości  obeymujący,  w r a z z o p i s e m  historycznym cencyi iG w a sta lli  przybyła d. 29 maja na statku 
w  języku Polskim, Francuskim i Niemieckim, tu- parowym z W e n e c y i  do T ryes tu . Wła dze  cy w i l -  
dzie i  na plan miasta i raappę jeograficzną okręgu ne i woyskowe przyjęły ją z uszanowaniem i to- 
tegoż kraju, które w  X ię gar m  D. £ .  F ried ley n a  warzyszyły  jey do pałacu Cesarskiego,gdzie stanęła.
Wychodzić zaczną.   (G.FF.)

Józefa K lonow ska  praniem biel izny trudniąca F  r  a  n  o  y  a .

się , lat 34 mająca, dnia i 4 b. m., porodziła troje P o r y ł  dn ia  2 czerwca.
dzieci ,  to j e s t : jedno płc i  roęzkiey, a dwoje żeń- Dziennik N ouvelliste  d o n o s i : „Między  are-
skiey,  które wkrótce pourodzeniu pomarły .(G. W .)  sz towanemi  tu  wczoray osobami wymien ia ją  h r a ­

biego M oniere , by łego oficera gw ardyi  P.  C h a u •
W i e l k i e  X ie z t w o  P o z n a ń s k ie . m o n t, byłego żandarma Sibuc  i kawalera l ipcowe-

P o znań  d. g  czerwca. go G auchard, mającego bydź jednym z czterech
Stosownie do instrukcyi  względem naboru naczelników oddziałów , którzy mieli  działać w  

ludzi  do kompletowania woyska pod dniem i 3 k w ie -  P aryŁu. D os tat ni ego  znaleziono wiele pieniędzy
tnia 1826 wydaney,  a przez Dziennik urzędowy i ważne papiery,  mogące dać objaśnienie o dniu 
z  roku i 825 Nro  a5 ogłoszoney,  wzywam niniey- 2 lutego r. b.”— Dziennik M essa g er  wymienia  je-
azern wszystkich młodych ludzi , którzy się uro- szcze między aresztowanemi hrabiego Toucheboeuf, 
dzil i  w  czasie od Igo stycznia 1808 r. aż do osta- barona Corbise  i Pana M ounier.
tniego grudnia 1812, j»ko i tych,  którzy już przez Dziennik B re to n  donosi o zastrzelonym Pa­
ten wiek przeszli,  a dotąd nie stawali przed wła- nu C athelineau  i o aresztowanych Panach CivraC 
dzą trudniącą się naborem ludzi ,  choć  tu w Po- i M o riv e t: „P3n C ivrac  miał wie lki  w p ł y w  w 
zn a n iu  zamieszkują,  lub w jakowey służbie,  bądź B e a u p re a u  1 tamecznych okolicach.  Z naywię-  
jako służący,  pomocnicy,  czeladnicy,  lub ucznio- kstytn pośpiechem, a nawet bardzo dobrze urtą- 
■wie i t. d. zostają, iżby się osobiście zgłosili ,  celem dził  bandy Szuanów. Aresztowanie j«go jest na-
wpisania  do listy naboru woyska a okręgowego der ważnem; odjęto przez to punkt środkowy mas- 
Kommiasarza p o l i c y i , a to przed 8 bpea r. b. sie powstańców. C athelineau  był  młodym zapa-
W  mieysce tych młodych ludzi,  którzy się t u r o -  lencem i fanatykiem.  Syn *ła nego jenerała W an* 
dzili  lub właśc iwe  tu mają domici l ium,  a na teraz deyczyków, obdarzony od L u d w ika  X F 1I I  za- 
zaś nie są przytomnemi,  rodzice lub opiekuni  obo- szczytem szlachectwa, a od K arola  X g o  pensyą,  
wiazani są s tawić  się i przyzwoite uczynić dome- s ł u ty ł  uprawie tego Monarchy ze wszelką usilno-
.   L . . '  • _ _______: ____________________J   Ml  l  u..ł _■___i_____ •sienie. W s z y s c y  ei,  którzy się pomimo wezwania śetą. W  tym względzie był  bardzo niebezpiecZ'  

tl inieyszego nie zgłoszą w czasie przeznaczonym, nym dla rządu teraźnieyszego. M o ricc t był  d*'
lub względem których ze strony pokrewnych mel wniey  poborcą; mógłby był  utrzymać «ię na swo'  
dowanie  zaniedbanem zostanie,  i którzy z nieu- jey po sa dz ie ,  gdyby był  chc iał  wykonać  przy* 
skutecznionego meldowania dostatecznie nic po- sięgę,  przepisaną dla urzędników, ł o n  także tni»*
trafią się u n ie w in ni ć ;  utracą przez to prawo do znaczny w p ł y w  , i t chnął nienawiścią ku ter*' 
wszelkich  reklamacyy,  i skoro zdatnemi do służby źnteyszemu rządowi.  Przy pogrzebaniu ciała Cd'
w o y s k o w e y  aię okaż ą ,  zostaną przed wszyslkiemi  thelineau , aresztowano niespokoynego człowiek*? 
innemi  do takowey pociągnięc i ,  i w miarę oko- nazwiskiem Supiot, który szedł za karawanem;  
lioznośoi postąpi się przec iwko nim stosownie do List  z sJngers  pod d. 29 z. m. wyraża ,
is tniejących p r a w ,  jako przec iwko kantoni- powsti-ńców liczą do i 5,000.
•tom wystąpionym. Do dnia 5 i maja umarło w  P a r y ż u  na oho'

Zastępca Nadburmistrza B eh m . (G.FF.) lerę z3,381 osób. Składki  d l a  c h o l e r y c z n y c h  wV'
----------------- noszą "693,953 franków.  Dla sierot po rodzic*6*1

P  r  u s s t . zmarłych na cholerę złożono 42 ,o3o franków.
B e r lin  d. $ czerwca. VV B o rd ea u x  zatknięto dnia 27 z. m. bi«’*

W e s tfa ls k i  M e rk u ry  donosi pod d. 6 b. TO. chorągiew,  i na rogach ki lku ulic przylepiono
z Munster  : — „Lindwery, którzy zgromadzili się dezwy Karolistowskie.



Z N a n tes  donoszą, iż szlachta w  części BrC- tu ła  Rejentki ,  pomoc byłego marszałka B ourm on t, 
l*°ii oddaliła się z dóbr swoi ch ,  i chce stanąć na który w imieniu jey wydaje rozkazy do przy wódz- 
Ciele band. có w Szuanów,  mianowanych dowódzcami korpu-

— D n ia  5 — sów ,  odezwy jego i korrespondencya tego rodza- 
Na pomnik zmarłemu Panu P e rr ie r , złożono ju, iz wkładają powinność na rząd chwycenia  się

dnia wczorayszego w kantorze D zienn ika  R oz-  szczególnych środków,  aby tern pewniey  u-kute-  
Praw  3o ,388 f ranków,  a u Pana D elessert 45o8 eznić aresztowanie X.ięfney , Pana B o u rm o n t i  
g a n k ó w .  W  H a v re  zebrano na tenże cel  i o i 5 i eh stronników. X ię ln a  powinna wszędzie znsy-  
t r«nków, i w Sem ur  297 franków.  dować władzę koostytuoyyoą,  opatrzoną w środ-

N ow e  prawo karne, uchwalone d. 28 kw ie -  ki właśc iwe do zniweczenia jey planów. Cztery 
ł Qia, zaczęło od dnia onegdayszego bydź obowią-  departamenta tworzą przestrzeń, w którey Xiężna  
*ującem. B e r r y  od czasu przybycia swego do Wandei ,  zda-

Jenerał  L a m a rq u e  wyrazi ł  w testamencie,  je się chc ieć  znaydować.  T am  powinna bydź a- 
** chce bydź pochowunyni  w ć t .  S ever , mieyseu resztowaną. Aby więc z w ię k s z ą  czynnością mo< 
Urcdzenia swego.  Jutro więc  zwłoki  jego będą *n« się zaymować potrzeboem ś ledztwem,  1 na­
łam wywiez ione .  dać większą dzielność środkom użyć  się mają-

D zien n ik  R ozp ra w  pisze: „ W y p a d k i  w FFan- c y m ,  potrzeba owe cztary departamenta ogłosić  
dei ciągle zaymują umysły ,  lecz ich nie trwożą,  za będące w stanie oblężenia. Postanowiwszy  u-  
)®8t to wprawdzie smutna i bolesna walka,  lecz czynić W .  K.  M. stosowny wniosek,  nie tai l iśmy  
^ypadek z niey wątp l iw y bydź me może. N»pró- tego przed sobą, iż waioem jest użycie tego środ- 
*Co uwa stronnictwa nayhardziey z sobą spr*«- ks, ograniczyć jedynie do czynów, w yp ływają cych  
c*ne: herol i śc i  r republ ikanie ,  łączyć się zdają * szczególnego położenia tych o k o l i c ,  aby zw y -  
* â przerażenia nas: zdrowy rozsądek nie miesia czayny tryb rzeozy, nie doznał przerwy we wszy­
j ę  do tego, ubolewa nad krwawetni  zdroinościa- stkietu, co nie ma prostego związku ze spiskiem 

lecz nie lęka się o sw oję  instytucye,  które by- kon trrewolucyynym,  wzniecaniem powstania, szu- 
*y nm upragniona, których dziś bardziey jeszcze, aneryą,  i aresztowaniem X ię ż n e y  B e rry .  W  ley  
l®k kiedykolwiek,  żąda.” myśli  będą także wydane  instrukeye jeneralnym

—  D n ia  5 — prokuratorom, jenerałom porucznikom i prefektom.
Cttery dep 

ężeoia, liczą 1
9)!

Xią żę  O rleanu  d . ° 3 i z. no. obeyrzawszy W łowi ę  dowodzący mają bydź upoważnieni  do wy-  
^ le n n e  gwardyą narodową, która pr zedn im  w y-  dawania postano wień, nie będąc swiązani teraźniey-  
'tąpiła, puścił  się w dalszą podróż do A n n o n a y ,  szemi formalnościami zbyt długiemi  dla nadzwy-  
Sdzie miał  zanocować.  czaynego stanu rzeozy. Zresztą zaś, w  ły c h  czte-

Marsąałek G e ra rd  od zawczoray znayduje recb departamentach władze sądowe i administra-  
**ę w s t o l i c y ,  lecz zapewniają, iż n iezadługo do cyyue  mają po st ęp o w sć zw y k ły m tr y b em  pod wzglę-  
*ttnii północney  uda się. dem tego,  co me ma źadney styczności z zatnie-

Dzisieyszy M onitor  obeymuje obszerne in-  szkami, zostawująo władzy w oy sk ow ey  wszelkie  
*trukcye wydane przez ministra w o y n y  do jene- rozporządzenia, jakie do u iey należą w stanie ó-  
rałów,  względem zachowania się i środków,  któ- blężenia, dla osiągnienia wskazanego calu przy-  
te przedsiębrać winni  w depa rtamentach,  ogło- t łumienia -poli tycznych rozterków. In s tr u k e y e ,  
®*onych w stańie oblężenia. Ministrowie  sprawie-  które minis trowie W .  K.  Mości wydadzą w tey  
d l i w c ś c i , marynarki,  równie  jak i spraw w ew -  mierze, będą jasne, dokładne i zgodne. Środek ten 
’'ętrznych , wydal i  także podobne instrukeye do krótko potrwa; ustanie z dniem, kiedy obecność  
Wszystkich władz, będących pod ich zarządem. X iężney  B e r r y  nie będzie wzniecać poruszenia 

Minister marynarki do strzeżenia brzegów w ow yc h okolicach.  Jestem i t. d. 
AdlantyckiegoOceanu,przeznaczył brygy.E ndym ion , (podpisano) M onla livet.
Gapricieuse  i L y n x ',  brygi Manonierskie: C ham -  Dziennik M essager des Cham bres pisze: List
tonoise, L i/loise, i  dwanaście innych statków, po- cyframi pisany, znaleziony w zamku Chasline, w y-  
•biędzy któremi znayduje się jeden parowy.  raia: „Xiężna B e r r y  wysiadła na ląd między P er-

L i n i o w y  okręt S u / f  ren  , który przybył  do p ig n a n  i M a rsy lią ; przejechała przez całą połu-  
fa lonu , przywióz ł  wiadomości  z O ran , sięgające dniową Francyą za paszportem pod obcem na- 
-?* do igi maja r. b. Załoga miasta tego za przy- zwiskiem. Towarzyszył  jey P. B ou rm o n t. Uda-  
.Ycietn z A n k o n y  batalionu 66 półkn,  doszła do łe się do B o rd ea u x , a ztamtąd do Wandei .  Nie  
*5oo ludzi. bez przyczyny mniemają, i i  znayduje się w części

Dnia 6  b. m. giełda paryzka była zamkniętą. W an de i  ewauey lo M a ra is .'” — Między róznemi  
IVational utrzymuje,  iż prawo nie dozwala pismami,  które rząd zabrał, jeit także odezwa X ię -  

*t>i jedney gminy uważać w stanie oblężenia, bez żney B e r r y ,  donosząca o przybyciu jey do W a n -  
^ o ł a n i a  poprzedniego izb prawodawczych.  (Ja- dej, i rozkaz dzienny marszałka B ou rm o n t.
*°ż rozchodzą się wieści ,  źe niezadługo posiedze- Ministerstwo morskie otrzymało wiadomość
*»» izb rozpoczną się.) o w ypr aw ie  Don P edra  przez okręt, który d. i 5

Zapewniają, źe między A lp a m i  a Pyrenea.- maj* w yp ły n ął  z T erce iry . Eskadra jego wy ydzie  
dwa obozy rozbite będą. d. 31 maja pod żagle,  i uda się prosto do Portugalii ,

— D n ia  6  —  —  D n ia  7  —
Postanowienie K r ó le w s k ie  z d. 3 b. m. o- Dzisieyszy M onitor  umieści ł  dwa rapporta

*f»8za 4 departamenta M a in e  et L o ire , V endee, ministra spraw wewnętrzny ch  i trzeci rapport  
^i lszey  L o iry  i D eux Sevres, za będące w sta- ministra woyny,  a w skutku ich wydane postano-  
J1'® oblężenia. Rapport ministra spraw w ew n ę-  wienia Królewskie .  Pierwsze z tych postano wień,  
tfcnych do Króla Jmei,  obejmujący  propozycyą z powodu wypa dkó w zaszłych przy pogrzebie je- 
®8o nadzwyczaynego śro dk a ,  jest treści nasię- nerała L a m a rq u e , i następnych poruszeń^ ogłasza 

^"jąoey; „Nayjaśnieyszy Panie! Od czasu, j*k W .  stolicę za będącą w stanie oblężenia,  drugie znosi 
P* M.  wydałeś  rozkaz ogłoazenia obwodów L a v a l , korpus artyl leryi  gwardyi narodowey , a trzec ie  
« Itre  i C hateaugon tier  za będące w stanie oblę-  znosi tskże szkołę politechniczną za uczestnictwo  
,®n'e, dowiedział  się rząd o now ey  okoliczności ,  w  tych zamieszkach, lecz ta szkoła ma bydź Die- 

jest: o pobycią  Xiężney  B e r r y  w  zachodnich zwłóoznie reorganizowaną. Dwoma innemi po- 
®partamentach. Lubo to już jest zadowolniają- stanowieniami Królewskiami ,  szkoła weterynaryi  

iż Xięźna B e r r y ,  mimo prawa z d. 10 kw ie -  w A lfo r t  została zniesioną i Pan M archand  mer4 . 5 ł  /X  I^Ł U W  C « r  y UJ ł U l j / a  »  »» ■  O U l 1U n  W JO* »» «-* 'J  «- Łinu e  H i W a.

>*!** r. b.i przybywszy na terrytoryum Francuz-  tuteyszego 7J50 cyrkułu złożony z urzędu. Prócz
U, w Wandei ,  równie  jak przed M a rsy lią , była tego umieścił  w części^ „ j -----------

Jdko świadkiem niepomyślnego skutku intryg fekts  departamentu Se
Pr*edsięwziętych dla wzniecenia woyny domowey,  kańców tuteyszych i
‘^ a z k ż e  charakterem tego kroku są,przybranie ty-  szyc h i wczorajszych.

)*<



X i ą ż ę  N em ours  ob jecha ł  dziś konno  w to ­
w arzys t w ie  jednego żołnierza dragoni i ,  wszystkie 
Częśsi miasta,  w k t ó r y c h  b y ły  poruszenia.

Dz ienn ik  M essager des Cham bres pisze pod 
dniern dzisieyszym: „Budzie tny  się dziś włzśoie jak 
ze snu okropnego.  Stol ica  jest spokoyoę ,  lecz je­
szcze k i lka  ba ta l ionów stoi w p e w n y c h  m ie js cach  
na  b u lw arach .  L u d  zbierający  się przed  niemi z a ­
cho w uj e  się spokoynie .  Po jazdy  i mieszkańcy c h o ­
dzą wolno  po u l icach  ; sk lepy  są o tw ar te .  K r ó l  
p o k a z y w a ł  się wszędzie konno,  i dozwala ł  zbliżać 
się do niego wszys tk im,  k tórzy  tego  sobie życzy­
li. Niez l iczone t łum y,  przez k tó re  prze jecha ł ,  w y ­
d a w a ł y  ok rzyki :  N iech  ly je  K ró l!  W  jednym t ł u ­
mie  dało się słyszeć ki lka  n i e p rz yz w oi ty ch  o k r z y ­
ków.  N a ty ch m ias t  M o n a r c h a  pojecha ł  między 
t łu tn i rzek ł:  Oto K ról! kto chce czego od m ego , 
niech się zgłosi. Naywięfeszą radość okazywano 
wszędzie,  k t ó ręd y  K r ó l  przejeżdżał-”

Członkowie  oppozycyi ,  zgromadzeni wczoray 
po po łudn iu  u Pana L a fi t te ,  wysłal i  do K ró la  de-  
putacyą* na czel« k tó rey  , oprócz Pana  L a fi t te , 
b y ł  także Pan  O dillon-B arro t. D e pnU cya  ta, w p r o ­
wadzona  do IWonarchy, mia ła  po s ł u c h a n ie ,  k t ó . e  
t r w a ł o  5 k w adr an se .  W y p a d e k  tego k r o k u  (p i ­
sze G azette  de F rance)  nie jest jeszcze , wiadomy.

Jo u rn a l de M aine e t L o ire  obeymuje  w iado ­
mości  z A n g ers  pod d. 4 b. m., k tó re  nie w zm ia n ­
kują  o n o w y c h  b i t w a c h  z bzusoa tni ,  lecz tylko o 
c ięg łe m wyohodzeniu  g w a r d y i  nar o d o w ey  i w oy-  
ska  l in iowego do mieysc,  gdzie jest powstanie.  P o ­
do bne!  doniesienia są z N a n te s  pod d. 4 b. m. l a -  
ineczna g w a r d y a  narodowa t chn ie  naywięksZym 
z-pa łe ro.  Z B ourbon V endee  p rzypro wadzono  do 
N io r t  3y wzię tyc h  w n iewolę  Szuanów , między 
k tó re m i  ja»t n  przywódzoów.

Ro zchodzę  się tu bardzo sprzeczne  pogłoski
0 s tanie  d e p a r t a m e n t ó w  zachodnich.  Jedn i  t w i e r ­
dzę,  iź X iężn ę  B e r r y  wyśledzono? inn i  zaś u t r z y ­
muję ,  iż rzęd  o d e b ra ł  w i a d o m o ś ć , zo Szuani za­
jęli znaczne  miasto w jednem z 4 d e p a r ta m e n tó w  
ogłoszonych za b ęd ące  w s tanie  oblężenia.

S tra zb u rg  p czerw ca.
K u r y e r  JXi&szego R e n u  umieści ł  nas tępuję-  

cę  wiadomość ,  odebranę  przez  te l8gr#f  z F aryŁ a , 
d a to w ana  d. 7 cz e rw ca  o godzinie iszey: „ M i n i ­
s te r  Spraw w e w n ę t r z n y c h  do pre fek tó w.  W s z y ­
stko w P a ry żu  w ró c i ł o  do po rządku ,  ly m c z a s e m  
rzęd  uznał  pot rzebę  ogłoszenia stolicy w stanie  
obielen ia  dl» dzielnieyszego powściągania zdrożno-  
^ci.'— W ł a d z e  użyję tego ś rodka z przezornośc ią » 
stałością- Uw iadom W  Pan  o tera i zaepokóy m ie ­
szkańców swego dep a r ta m en tu ;  ib i jay  wszelkie f a ł ­
szywe pogłoski ,  k tóra  złość rozpośc ierać ^będzie.”

A n g l i a .
L o n d yn  d. 2 czerwca.

K r ó l e w s t w o  Ichm oś ć  w róc i l i  onegday z B u -  
s c h y -F a r k  do lu teyszev stol icy.  — W c z o r a y  da ł  
Moj ia r cha  pos łuc hanie  M in is t r o w i  H a n n o w e r s k ie -  
inu,  H r a b i e m u  G rey, V i c e - H r a b i e m u  B ere s /o rd
1 P a n u  Jam es K em p t. Tegoż dnia po p o ł u d n iu  
K r ó l e  ws two Iclirność zaszczyci l i  obecnośc ią  s w o ­
ja  u cz tę  daną  w  Tw ickennam  przez P a n a  r ł  a- 
th en  W a lle r  i Ba ro now ą  Jtłow e , na obchód r o ­
cz n ic y  z w yc ię z tw a,  k tó re  odniós ł  H r a b i a  I ło w e , 
X i ę ż n a  A u g u s ta  znay dowa ła  się także na  tey  u-
czcie.  , .

Donoszę z P lym outh  pod dniem ó i  maja: —
W  nie dz ie lę  rano  z a w in ę ły  tu  z P ortsm ou th  o- 
k r ę t y  T a lnvera  o 74, i C onw ay  o 28 dz ia łach.  
O k r ę t  B en n o r  w z ią w szy  oddzia ł  a r t y l l e r y i  mor-  
sk ie y  z działami  po lowemi ,  p o p ł y n ą ł  zaraz w sp ól ­
n ie  z ok rę te m  T a la vera , jak mniemają ,  do hla - 
d ery , lubo  z d r u g i e y  s t ropy  u t rzymują ,  iż oba są 
przeznaczone  do L izbony. O k r ę t  C onway  czeka  
n a  p r z y b y c i e  H rab ieg o  M iii grave, W i e l k o r z ą d c y  
J a m a y k i ,  k t ó r y  j e d n a k ,  j ak  s łychać ,  zabawi  w  
L o n d y n ie , aż do zupe łnego  przy jęc ia  b i lu  r e f o r ­
m y  w  Izb i e  W y ż s z e y .

Gazeta  T im es, donosi  o w y p r a w i e  Don F e ­
dro:  „ W e d ł u g  donies ień  z w y s p y . St. M ichae l

pod d. 18 m a ja ,  znayi lował  się t a m  Von Pcdri\ 
z M a r g r a b i ą  P alm ella , i H r .  V illa ftor, oraz z ca '1 
ł e m  w oy sk ie m  k o n s l y t u c y y n e n i , p rócz  batalion** 
Angie l sk iego  pozostałego w  Terceirze . Potęg* 
m orska  jego sk łada ła  się z f r e g a t y , ,4 mnieyszyc** 
s t a tków  wo jen nyc h  i 20 p r z e w o z o w y c h ,  na kto* 
r e  woy sk o  ma wsieść d. 20 maja.  D w a  tub •> 
m a łe  o k r ę t y  b lokują  M a d erę . A d m ir a ł  Sarto ' 
rius  z n a y d o w a ł  się z jedną f r ega tą  W F ayal-

Na wczorays zey  sessyi I z b y  Niższey Pa** 
O 'Connel poda ł  p e t y c y ą  pol i tycznego  towarzy­
s tw a  ro b o t n i k ó w  I r l a n d z k i c h ,  o uchylen ie  p r a ­
wa,  wyłączającego cz łonków P a r l a m e n t u  od oso­
bistego p rz ym usu  do zap łacenia  d ługów,  oraz dru ­
gą pe tyc yą ,  podpisaną przez 60,000 mieszkańcom 
jJ u b lin u , aby I z b a  nie uc hw a la ła  żadnych  pie­
n iędzy ,  dopóki b i l  nie zostanie p rz y j ę ty m .  Loro 
A lth o rp  poda ł  t akże  podobną  p e t y c y ą  od mie­
szkańców w  Glasgowie, mającą 180,000 podpisów- 
O św ia d czy ł  p r z y  t e m , iż w y r a z y  w  n iey  objęte 
są zbyt  ostre,  lecz poczytuje sobie za powinnoś** 
podać ją Izbie,  k iedy  m u  pr zes łaną  została.  Pa** 
JFLume, zapyt a ł  się L o rd a  M ilton , czyl i  na lera- 
źnieyszem pos iedzeniu myśli  uczynić  swóy wn io ­
sek  względem p r a w  z b o ż o w y c h ?  L o r d  M iltofi 
o dpo wied z ia ł  z począ tku  w sposobie po tw ie rdza ­
jącym: ile że mi lczenie  rz ą d u  w  tey mierze  zn ie ­
w a la  go do tego k r o k u ;  g d y  mu jedn ak  z r o ­
żn y c h  s tron uczyniono uwagę ,  iż s tosowniey  b y ­
ło b y  zająć się tą rzeczą  po zupe łuem ułatwieni** 
r e f o r m y ,  oświa dczy ł  : iż wniosek  swóy odkład* 
do przysz łego p o s i e d z e n i a , jeśli rząd  nie poda 
swego pro jek tu  w  te y  mierze.  L o r d  A lthorp  po­
wiedzia ł :  iż rząd nie myśl i  na te raźn ieyszem po­
s iedzeniu podać p r o j e k t u  względem p r a w  zbożo­
w y c h  , iż nie zgadza się* z wni osk ie m zacneg** 
L o r d a  Milton-, i że, j eś l iby z n im teraz wystąpił* 
poczyt a  sobie za obowiązek by d ź  mu przec iwny®-  
Panowie.  F e e l  i V y v y a n  , u c z y n i l i  k i lk a  uwag 
względem in te re ssó w P o r t u g a l s k i c h ,  co skłonił**

,L o r d a  F a lm ersto n  do oświadczenia,  iż r zą d  W' ie l '  
k ie y  B r y t a n i i  nie  ma wcale  zamiaru  w d a w a ć  si§ 
w  w a l k ę  między Don F e d r e m i D on M'gueletri) 
jeżeli do tego nie zostanie zn iewolonym.

F r e g a t a  V ern o n , spuszczona pr zed  k i l k u  t y ­
godniami  z wa rsz t a tu  W o o lw ic h , będz ie  w k r ó t ­
ce opatrzona we  wszystkie  po t r zeby  do żeglug* 
morsk iey .  Je s t  oua n a j w i ę k s z ą  ze wszystkie!* 
f rega t  angie lskich .  — S łyc ha ć ,  iz P a n  Collier do­
wodzić  nią będzie.

 D nia  5 —
"  Po świe t ney  uczcie u  B a r o n o w e y  MowQ\ 

w ró c i l i  K r ó I e « s t w o  Ichniość  do W in d so r,  gdzie 
Sobotę  odwiedz i ł  i ch  J.  K .  W .  Xią żę  P ru sk i  A" 
d a lb ert, z B a ro n e m  B ulów  i małżonką  jego. Na­
zajutrz przed  południem oba p ó ł k i  gw ardy i ,  bę ­
dące na załodze w W in d so r ,  s tanęły  w paradzi* 
na placu przed  z a m k i e m ,  i po k i lku  obrótac** 
w o j s k o w y c h ,  p rzec iągnę ły  przed  K rólewstwe*** 
I c h m o ś ć  i X ię c ie m  P r u s k i m  A dalbertem -

Po s ł ow ie :  F r a n c u z k i ,  P r u s k i  i Austryackt* 
miel i  w zeszłą Sobotę naradę  z L o r d e m  P a lm e t' , 
ston  w wydziale spraw zagranicznych.  .

Na  sessyi I z b y  VVyi»zey dnia 4 b. m., Loro 
B e x le y  podał  pe tycyą ,  podpisaną  przez i 4 ParóvTi 
20 cz łonków I i b ę  Niższey,  k i lk u  B is k u p ó w  i bli­
sko 4,oo<r inny ch  szanownyc h obywatel*,  p r zec i rf 
n o w e m u  sys tematowi  szkół  p u b l ic zny ch  w I r la ®  
dyi.  H r a b i a  W icklow  zapyta ł  się: czyli  rząd D*0 
zm ie ni ł  swego dawnieyszego p lanu w tey m*e' 
rze? i czyli w każdey szkole ma bydź klassa o*' 
uk i  Bibli i? J*śli  tak jest,  w tym razie zarzuty \e’. 
go przeciw b i lowi  nie b y ł y b y  bardzo  mocne.  Lo*, 
M elbourne  o d p o w i e d z i a ł ,  iż rząd myś l i  uczy®0 
niejakie od m ia ny  w no w ym  systemie  szkół  Pu 
b l icznych;  MS igr ab ia  L andsdow ne  dodał ,  iż m**1̂  
tego nie nastąpi  znaczna odmiana planu.  X i ą ł ę  A uC t 
kingham  zapyta ł  s ię ,  co właściwie  ma bydź  1 dz*fl* 
sięcinauii  I rUudzk ie in i?  W yz naczono  dwa wydz**^ 
ły ,  lecz nic s tanowczego nie uczyniono,  a złe rozp^ 
ściera się coraz bardz iey.  Te ra z  d u c h o w n y  w I r l ’f '  
dyi  nie ma do chodu  i sposobu u t rzym an ia  i ) c\ ' 
L o r d  M elbourne  odpowiedzia ł ,  iż wydzia ł  wkr°

DODATEK -
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ee zapśwne zda sprawę w tey mierze. Po po­
daniu wielu innych petycyy, tyczących się szoze- 
gólniey I r lau d y i , Hrąbia Grey  wniósł, aby bil 
r *formy trzeci ra z  przeczytano. Hrabia W inchel- 

ubolewał, iż doozekał dnia, w którym oyczy- 
ztła z wysokości swojey spada na dół. Oświad­
czył, iż dzisiejszy wieczór skończy piefwsźy akt 
fcieszczęsuey i krwaw ey trajedyś, a ci, którzy 0- 
statni akt jey przeżyją, będą mogli opowiadać o 
upadku Monarchii. Konstytucje, pod którą kray 
przyszedł do szczytu pomyślności, staje się teraz 
ofiarą ambioyi kilku esób. Konstytucja ta po­
stawiła kray w możności oparcia się duchowi re- 
wolucyi i wi^rołomstwa, pochodzącemu z Fran- 
$yi> który teraz zaczyna się juz i tu pokazywać; 
konstytucya ta postawiła dostoynego Kięoia, te­
ras tu  nieobecnego* w możności zatknięcia cho­
rągwi Angielskiey na wałach P a ryża , i oswobo­
dzenia Francyi od tyrana, który  naówcias wła­
dał losami Europy. Cozby on dziś powiedział, w i­
dząc tę konstytueyą obaloną? Gdy zacny Hrabia  
(Grey) obeymowsi ster rządu, on {Hrabia W in -  
•kelsea) ofiarował mu swoją pomoe: pokładał bo­
wiem naywiększą ufność w jego talentach i przy­
wiązaniu do iostytucyy krajowych. Niestety! za­
wiódł się- Zacny Hrabia  sprzyjał indirecte  roz­
pościeraniu się buntowniczych i rawolucyynyeh 
nauk i czynnośoi, nie czyniąc ładnego kroku do 
ich przytłumienia. Nigdy kray nie doznał tylu 
nieszczęsnych przygód, jak za tersźuieyszego Mi- 
nisteryum. Odstąpiono od zasady cieinterwencyi, 
lubo teraźnieyszy M onarcha, trzymający berło 
Portugalskie, ma równie dobre prawo nydź o- 
branytn na tę dostoyność, jak teraźaioyszy K ró l  
Francuzki. Kończąc głos swóy, oświadczył mówca: 

„Reform®, jest tylko zn&sfcę dla wprowadzenia 
demokratyczaogo kształtu rządu »  Anglii.'’— Gdy 
potem kilku członków żądało zamknięcie dyskussyi, 
Hrabia H arrow by  zapytał się; czyli Izbę Wyższą 
W ielkiey Brytanii chcą zamienić w Dywan Suł­
tana lub w zgromadzenia niemych? Następnie o- 
świadczył: — „Słyszany dopiero głos godzien jest 
odpowiedzi. Ja sara, który od czssu, jak rzeeey 
wzięły taki obrót, miałem największy wstręt do 
odezwania się t u , nie mogę jednak przenieść na 
sobie, abym jeszcze raz w tey stanowczey chwi­
li, nie oświadczył całego mego zdania względem 
bilu.” W ystaw ił  potem dawniejszy swóy plan 
odmian b i lu ,  i usiłował okezać , iż teraźnieyszy 
kształt jego nie zgadza się nawet a obietnicą za­
cnego Hrabiego Grey, który powiedział, iż rze­
czony bil ma w wydzialo Izby ulod* kilku po­
trzebnym odmianom. Nie zssdrośsił atoli zwy­
cięstwa zacnego Hrabiego , równie jak środków, 
którami to zwycięstwo otrzymał: Ministrowie
(rzekł) zdeptali Koronę i Izbę W yżsgą; lecz ra- 
zóm utworzyli potęgę, która a ozasetn ich żernych 
Jdepee. W  podeszłym wieku naszym, ledwo mo­
lo* się spodziewać, abyśmy, ja ś zacny Hrabia, 
doczekali skutków togo środka. Jeśli jednak ma- 
»ny i nadal żyć pod wolnym rządem , nie służąc 
za niewolników despotyzmowi politycznych to­
warzystw, powinniśmy wkrótce coś skutecznego 
pczynić; inaczey nie tylko wszelksey inney ad- 
tninistracyi, lecz nawet samemu zacnemu Hrabie- 
*nu trudno byłoby rządzić tym krajem.” — Na- 
koniec wynurzył mówca nadzieję* iż zdrowy roz­
sądek ludu Angielskiego będzie umiał złagodzić 
®łe, jakie wynika z bilu reformy; zupełnie go zaś 
odwrócić niepodobna; bo chociaż są nięktóre mo­
cne żołądki, mogące zamienić truciznę w pbsilny 
pokarm, trucizna ta Jednak uie powinna bydź za­
rywana w zbyteczney ilości, jak się tu dzieje.__
Hrabia G rey  odpowiedział, iż gotów jest bronić 
*'? przeciw wszelkim zsrsutom , przekonany, iż 
Postępowanie jego pochwalił nie tylko spółcze- 
soość, k c z  kiedyś i potomność* do którey się 
f* •‘zeszły mówca odwołał. Żaden złośliwy zamiar, 
Hdna nie ograniczona a m b ic ja , żadna niegodziwa

pobudka, nie będą tnu przypisywane w postępo- 
w an iu , za które całą odpowiedzialność chętnie 
przyymuje. Bil reformy był juz tylokrotnie i ze 
wszystkich stron w Parlamencie rozwalany, iż 
ledwo jeszcze potrzebuje obrony. W ystawił po­
tem Hrabia G rey  całe swoje postępowanie od 
chwili wejścia swego do Ministeryum, aż do te* 
raźniejszego czasu. Między innemi rzekł: — „Pra-. 
wo mianowania Parów nie jest now ea ; szło tył* 
ko o to, czyli okoliczności wymagają użycia tego 
prawa. L«gz teraz pytam się, ezyli rozsądny czło­
wiek, a zwłaszcza taki, któremu dobro i bezpie­
czeństwo kraju poruszono, powinien czekać pó- 
ty, póki niebezpieczeństwo nie nadeydzie? Skoro 
postrzega niebezpieczeństwo, nie jestże obowiąz­
kiem przezornego, mądrego i wiernego sługi ko­
rony, przedsiębrać wcześnie środki dla odwróce­
nia jego? Ministrowie, którzy widzieli niebezpie­
czeństwo, pochodzące z odrzucenia b i lu , którzy 
musieli patrzeć na złe, już istnące, a przez zwło­
kę codzień się wzmagające, nie mieli innego w y­
boru, jak prosić o uwolnienie od urzędu. Przez 
kreskowanie w  tey Izbie odjęto Ministrom kia- 
rowanie b i lem , i środek t e n , z którym oświad­
czyłem, i i  chcę utrzymać się lub upaść, był bli­
skim pokaleczenia. Czyliżby mogli Ministrowia 
spokoynie patrzeć na codzienną porażkę zasady 
swojoy? Pytam się, jak krok, który następnie u- 
czyniłem, moina tak wystawiać, jskobym koronę 
deptał? Czyli! powinienem był w iedzieć, iż ci; 
którzy o mnie i kollegach moich powiedzieli, z-Jt 
jesteśmy niezdatni do urzędów, sami nie będą mo­
gli utworzyć nowey administraeyi? Kiedy sku­
tek powszechney opinii był t a k i , iż wprawdzie 
poczytali sobie za powinność wspierać Monarchę 
swego, którego Ministeryum opuściło, a jednak 
nie podjęlisię administracji, z’d»je mi się, iż woa­
le nie mają prawa oskarżać Ministrów o to* iS 
zrzekli aię urzędów, których nie chcieli piasto­
wać w sprzeczności ze swojemi Zasadami i prze­
ciw opinii publiczney:” — Po mowie Ministra, za­
brał jeszeze głos Lord W harncliffe . Nastąpiło 
kreskowanie, i 106 kresek było za trzeciem czy­
taniem, a 22 przeciw; większość zatem 84 kresek.' 
W ielu  Lordów brało Hrabiego G rey  ca rękę* 
winszując mu szczęśliwego przeyścia b i lu ,  lecs 
S»dnego i no ego ukontentowania nie okazano.

Lord Kanclerz oddalił się wczoray z Izby 
W ylscey  około godziny n s te y  wieczorem, a wsze­
lako mimo wszelkich usiłowań po licy i, zebrała 
się o tym  czacie mnóztwo ludu przed wejściem 
do wspomnioney Izby, i gdy Lord Kanclerz wsia­
dał do pojazdu , lud chciał koniecznie wyprząds 
konie , i ciągnąć pojazd w tryumfie. Niedopu­
szczone tego jednak, i Lord Kanclerz pojechał 
tylko wśród hucznych okrzyków radosnych.

Czynią tu wielkie przysposobienia do pow i­
tania Króla  Jm c i ,  gdy będzie jechał do Parla­
mentu dla dania aankeyi bilowi reformy. Sły­
c h a ć , iż między zamkiem i H orre-G uards, tn« 
bydź wystawionych 6 bram tryumfalnych, a przy  
każdey grać będzie muzyka. Po drodze ma bydź 
zatkniętych tyle chorągwi, ile artykułów bil o- 
beymuje, a naprzeciw weyścia do Izby Wyższey, 
będzie zawieszona chorągiew czerwona jedwabna 
ze wstępem bilu złotsmi głoskami.— Wyznaczono 
osobną kommissyą do urządzenia ftych uroczy­
stości.

D ziennik D&orshi pisze : — „Dowiadujemy 
się, iż lubo Królowa nigdy nie taiła swego oba­
wiania się ^asad ultra-reformistów* nigdy jednak 
ani directe  ani indirecte nie wdawała się za an- 
ti-reformistatni. ^Monarcha nie dozwoliłby takie­
go wpływu na interests polityczne, a Królowa 
jest damą, od którey dalekiemi są takie zamysły. 
Że dotąd jeszcze nowy Szambelan nie został mia­
nowany na mieysce Lorda Howe, pochodzi to (jak 
jesteśmy przekonani) jedynie ze względu oszczę­
dności. Królowa meże się obejść bez takiego u-



rzędnikaj a p iękny sposób, w  jakim niedawno u- 
żyła części dochodów s w o ic h , m oeniey u tw ier­
dza zdanie nasze.” (G.FF.)

R zeczt NinERr.AnnzKiE. i
B ruxella  dnia 2 czerwca.

T uteyszy M onitor pisze:— „Czytamy W Dzien­
niku M em orial Beige  z d. 3o z. ej. następujący  
a r ty k u ł:— „Na wczorayszym taynym wydziale* 
M inister spraw zagranicznych oznaym ił Izbie, iż 
Jenerał Goblet będzie przy konferencyi L ondyń-  

, akiey w mieysee Pana van de W e y e r .”— Dziennik  
ten m yli s i ę ,  i upoważnieni jesteśmy błąd ten 
sprostować. Podług wyrazów postanowienia K r ó ­
lewskiego, Jenerał Goblet został tylko w nadzwy-  
czaynem zleceniu w ysłany do Londynu. Pan iuźn 
de f f e y e r  pozostaje ciągła na urzędzie Poselskim  
przy N. K ró lu  W je lk ie y  Brytanii i j»ko P e łn o ­
m ocnik przy konferencyi.”

VVedłog Dziennika M em orial B eige , zaślu­
bienie  K róla  odprawi się w St. Cloud lub Coinpie- 
gne  dnia 21 łipca, w rocznicę jego inauguracyi.

W ie m y  (pisze Dziennik P m ahcipation) , iż  
X ię tn a  A d e la y d a ,  siostra Króla Francuzów* or 
świadczyła ehęć  i zamiar towarzyszenia syn ow iey  
swojey do B elg ii .

G łów na kwstera Jenerała ISiellon, iidała się  
onegday z Gandawy do Termonde.

Pan van de H e y e r  uda się w przyszły  czw ar­
tek napowrót do Londynu.

—  D nia 5 ~
Na wczorayszey sessyi, przyjęła Izba R e p r e ­

zentantów jednomyślnie projekt do prawa, wzglę­
dem m ennicy, z poprawam i ucsyoionetui w  Izbie  
Senatorskiey.

—  D nia ś  —
K ról Leopold  kazsł dać kosztowny pierścień  

każdemu z o f icerów  Francuzkich , dowodzących  
strażą towarzyszącą mu od granicy aż do Compie- 
gne. Każdy zaś źpłuierz otrzymał 5 franków gra- 
t j f ik a e y i .  1

Dziennik M em orial Beige  p i s z e : — „Za­
pewniają, iż Jenerał Goblet, nazajutrz po przyby­
ciu swojem do Londynu, podał L ordow i P alm er­
ston  pełnom ocnictwo upoważniające go do czyn­
ności przy konferencyi L o n d y ń s k ie y , i że d. 5ó 
maja podał konferencyi n o tę ,  którą Pan van de 
T'Veyer wstrzymał.”

— D nia  7  —
Odebrane w A n tw erp ii  listy z Londyńil pod 

d. 2 b. m. donoszą: wypraw a Don 1’edru  rzeczy­
w iśc ie  d. a5 maja w yp łyn ę ła  już z St. M ichael do 
brzegów Portugalskich. ( G. fV .)

P o k T U G A  Ł 1 A.
Lizbona dnia ig  moja.

D on M iguel przybył we W to rek  > Camorrd 
do miasta, i znaydował się na posiedzeniu Rady  
Stan u , na którem miała bydź mowa o bliskiem  
przybyciu  A o g ie b k ie y  eskadry. M ów ią  , że H r.  
B astos  s ilnie  domaga się , aby w  teraźnieyssych  
okolicznościach nie dozwalano już zawijać A n gie l­
skim okrętom wojennym do Tagu. N ie  ustały ja­
szcze zaciągi do woyska ; częstokroć widzieć mo­
żna 20 do 3o ludzi prow adzonych przez ulice, 
achw ytaóyoh  w okolicach Lizbony  i zmuszonych  
do służby w oysk ow ey . Praed kilku  dniami nade­
szło tu co k o lw iek  pieniędzy * kontrybucyi w ybra­
ń cy  w  O p o r to lecz to było ledwo sto Gontos. P a­
piery  rządowe stoją 25 za 100.

Z ap ew n ia ją , i i  M adeira  ściśle blokowaną  
jast przez Admirała Sartorius; w ielu  nawet u trzy­
muje, iż już się w mocy D on P edra  znayduje; tym  
pogłeakom pozor praw dy nadaje la okoliczność, 
że  w ie le  {Portugalskich okrętów , które m iały  od-  
dawnaj tu przybyć, dotąd na T ag  nie w p ły n ę ły .  
Jacht K ró lew sk i  od dw óch  dni z depeszami opu-  
śc i ii T a g ,  lecz n ic  nie w iem y  o jego przeznacze­
niu. (G. yy .)

Wl Ł O C H Y.
A nkona  d. 5o maja.

Ciągle utrzymuje się nie podobna do wiary

w ieść, l e  w krótce  zawinie do p o r t u  naszego F ra n ­
cuzka eskadra z 4ooo w oysks, ta sama, która była  
przeznaczona do Borty  i K onstan tyny . W  osta­
tn ich  dniach em igrow ało w ielu D uchow nych  i 
Proboszczów , dając za pozor, odebrane listy bez­
im ienne z groźbami, choeiaż niewiadomo, aby od 
kogokolw iek  doznali przykrości.

Gazeta. M edyelańska  donosi z A n io n y  pod 
d. a3 maja i — „ K appaccini p ow róc ił  z missyi 
swojey do Bologny; część woyska Francuz kiego 
biwakuje ciągle dniem i nocą na środku miasta.”

Dnia 20 b. m. Pan B onet, Adjutant Marszałka  
S o u lt, wraz z dotychczasowym V ic e  - Konsulem  
iQuilliet, w yjechał do Rzyrnw, rtiieysce zaś jego za­
stępuje Margrabia Bourbon del M onte.

L ist  r. Sinigaglia  datowany i 5 maj* , u m ie ­
szczony w Gazecie erońskiey  donosi, że w  dniu  
i2  zrana przed wschodem słońca, 5oo osób uzbro­
jonych w karabiny, pistolsty i puginały , napadły  
na słabe przednia straże Papiezkie pod Baccarola, 
i po półgodzinney walce, zabrały dw óeh  żołnierzy  
w  niew olę. Gdy jednakże wieśniacy w zię li  s ię  do 
b r o n i , napaśnicy o godzinie 5ciey  p ow róc il i  do 
Arikony. {G. fP .)

T  o R G t  i .
Stam buł 5 maja.

M onitor Ottomariski za wiera firman W .  Suł  
fana w ydany do Feldmarszałka , obeymujący Fet-  
iva, czy li  ogłoszenie w yjęcia  zped prawa, przy-  
rzeksjąe potem umieścić oświadczenie P orty , po­
dane cia łu  dyplomatycznemu. W spdm nione og ło ­
szenie wyjęcia zpod prawa jest następujące0; —  
%P y ta n ie : Gdy wytęp ien ie  spraw ców  i  ułatwia  
c tó w  pow stania , jest jako powinność nakazane, a 
w ystaw ione postępowanie A m ra  (jest to zmyślone  
nazwisko, oznaczając* tu winnego) ma na ce lu  ro 
kosz i zachęcenie do tey zbrodni; czyli w ięc prawa  
stanowią śm ierć A m ra  i wspólników jego, w razie, 
gd yb y  nie można było  inaozey przytłum ić  buntu, 
jak zupełnem wytępieniem  i zniszczeniem tłum ów  
2buntow anyoh? Odpowiedź; Są oni buntow nikam i,  
a Wytępienie ich jest świętą powinnością Sułtana 
M uzułm anów i w szystk ich  w iernych . P ytan ie:  
Gdy ci, którzy z w łasney  chęci i w oli  odv.*żyLsię  
popierać stronę buntownika A m ra  i zacząć walkę,  
powinni bydź poczytani za buntow ników , ci zsś, 
którzy oświadczają, iż niesłusznie jest sp ra w ­
c ó w  buntu przywracać mieczem do posłuszeń­
stwa, pow inni bydź uważani za bezbożnych, 0- 
pierających się przepisom Alkoranu, czyli w ięc  
praw * nakazują śmierć obu tyeh stronnictw? O d­
powiedź: T ek  jest. P y ta n ie :  K ie d y  w ięo  Sułtan  
M uzułmanów dla przytłum ienie b u n tu ,  nakazuje 
przeciw  nim w alczyć , czyliz ci, którzy ten rozkaz 
otrzymują , są św ięcie  obowiązani bydź mu po- 
słtisznemi? Odpowiedź: Tak jest. P y ta n ie : Gdy  
teraz woyska W ielkiegośSułtana są w ysłane na po­
konanie b u n to w n ik ó w , czyliż w ięc  c i ,  którzy  
śmierć zadają buntownikom * mają bydź uważani  
ze prawnie upoważnionych zw yc ięzców , a ci, k tó ­
rzy z rąk buntowników p o legn ą ,  za męczenników?  
Odpowiedź: Tek jest.”

Od granic Serw ii <1. i 5 maja.
Przyszło  już d<5 ostateczności z Baszą Egiptu;  

Sułtan niety lko  w ydał formalną k lątw ę na niego,  
lecz oraz w yznaczył znacZuą nagrodę za g ł o w ę  je­
go. Środek ten jest zawsze skutecznym na W s c h o ­
dzie, i iy c ie  M ehm eda  zostaje od tey c h w i l i  w  
ustawicznćm niebezpieczeństwie. W  Stambule  
8zczególniey panuje w ie lk ie  przeciw  niemu roz­
jątrzenie) zawsze bowiem doznawał w ie lk ich  w zg lę ­
dów  od Porty, co wzbudziło n ienaw iść przeciw  
niemu. K ilk u  m łodych fanatyków M uzułm ańskich  
miało sobie dać s ło w o ,  iż wiarołomnego Baszę 
sprzątną ze śwista, i tym sposobem chcą w yjechać  
z stolicy. Ni* myślą jednak przyjąć przyrzeczoney  
nagrody, lecz chcą przyłożyć się do założenia do­
m u in w alid ó w , który z rozkazu Sułtana ma bydź  
niezw łoczn ie  w ystaw iony, a do którego tacy ty lko  
■woyskowi mogą bydź przyym owani , którzy słu ­
ży li  w  w oysku regularnem , i na polu b itw y stali 
się niezdatnemi do służby. ( G.FV .)

D O D A T E K



DODATEK DRUGI DO GAZETY KURYERA L IT E W S K . N. 69.
H  ilno dnia i 5 C zerw ca v, s. i 852 roku.

O g ł o s z e n i a .
1 Od Rządu Pożyczkowego Banku Pań­

stwa ogłasza się. iż w nim będzie się przeda- 
^ a ł  oddany na ewikcyą majątek Kollegialue- 
go Assessora Tadeusza , i żouy jego Elżbiety 
Sierakowskich, położony w Mobilewskiey Gu­
bernii, Mścisławskiego powiatu, we wsi Kop- 
ciewce 47, we wsiach: Horodence «2g,CŁeplajow- 
°e g, Rudni 5g i Piesocznie 6, w ogóle i 5o 
rewizyyoych męzkiey płci dusz z ich żonami 
i dziećmi, oceniony w io-letniey proporoyi ro- 
ozney iutraty 11,370 rub. * zdatną i niezda­
tną ziemia , i ze wszystkiemi należytościumi. 
Jakowy majątek przedaje się za nieopłacenie 
liczącego się bankowi dłogn *a pożyczką PP. 
Sierakowskich i 8 i 5 juuii igo na 12 lat ass. 
9,000 rubli. Terminy do targów będą przezna- 
ozone po npłynieniu sześciu tygodni od pier­
wszego wydrukowania tego ogłoszenia.

R z ą d i c a  K.  F ie do rowsk i .  (7 7 6)

1 Od Litewsko - Wileńskiego Gnbornial- 
Hego Rząda —  zadosyć uczynienie należące, 
go za kontrabandowe towary uzyskania przez 
Kowieńską tamożnię wyliczonego z Kieydań, ży- 
dówki Beyii Wolfowey 6,328 rub. 27 kop. ass. 
oddaje się na publiczną przedaż murowany 
dóm jey z kramką w miasteczka Kieydauach 
położony, oceni°ny 1,5 17 ra b - 60 koP* a8syg'5 
0 zatem Życzący kupić rzeozony dom t  k ra ­
iną, zechcą przybyć do tego Rządu na targi 
W przeznaozonych n a  nowo terminach, pier­
wszym 1 8 , drugim, 19, i trzecim 20 dnia nastę­
pnego msca jcilii- Junii 9 dnia 1852 rokn.

Sowietuik i Kawaler Kazimierz Nowicki.
Sekretarz K°walenok*
Radzca H o n o r o w y  Krzycki. (771)

i  Białos tockiego O b w o d o w e g o  R z ą d u  w y ­
dzia ł  policyyny, mając nades łane  z Kommissyi  
P a ń s t w a  umorzen ia  d łu g ó w  pieniądze  na  sa-  
tysfakcyą p re te nsyy  o byw a te l i  tuteyszego ob ­
w odu ,  za wzię te  n  nich z a k w i t a m i  w 1812,
l 8 i 3 ,  i 8 l 4  i i 8 i 5  l a tach  p r o d u k ta  , gdy mo­
że bydź n i ek tó re  z osób nad m ien iona saty-  
s fakoyą odeb rać  mającyoh , na  mieszkaniu 
W tuteyszym obwodz ie ,  lub  p*zy życiu m ezu a y -  
dują  się, ogłasza ninieyszćm , aby p re te n d en c i  
tnające o d ebrać  satysfakcyę,  w ed łu g  l ik w id a cy i -  
Uego ob ra ch u n k u ,  od O b w o d o w eg o  Rządu  W y ­
dzia łu  Policyiuego, weszl i  do  niego z ż ą d a n i a ­
mi swęmi,  opar temi  na znaydująoych się u nich 
św ia d e c tw a c h  , k w i t ach  lub  inuych d o k u m e n r  
tacb ,  k tó re  należy zawcześnie złożyć;  jeżeliby 
zaś k to  z t a k o w y c h  p re t e n d e n t ó w  z żądan iem 
8wojem o wydan ie  należnych pieniędzy nie zgło­
sił się w  ciągu ro k u  od duia po tw ierdzen ia  
l ikw idauy ioych  r a c h u n k ó w  Kon t ro ler a  P a ń ­
s t w a ,  to  jest: w  Bielskim powiecie  od 10 o- 
k to b ra ,  w  Drohicki tn od 16 n o w e m b r a ,  w S o ­
ko lskim od 29 g ru d n ia  i 8 3 i r o k u ,  a w B ia ło ­
s tockim powiecie  od 9 s tycznia r .  b. Ci w szy ­
scy n a  mocy 28 § pos tauowienia  nadm ien io ­
n y  Kommissyi ,  przepuszczając  roczny t e rm in ,  
t r a c ą  zaliczone po o b r a c h u n k u  p rocen ta ,  ft l ia- 
Sto Białys tok duia  26 maja i8 3 2  r o k u .

Sowietuik Janiewicz.
Sekretarz Bryiewioz.

Naczelnik Stołu Hryniewiecki. (772)

1 Od Bessarabskiego Obwodowego Rządu 
ninieyszćm ogłasza s ię ,  iż wzięty i 83 i roku, 
w Bessarabskim Obwodzie za niepokalanie na 
piśmie świadectwa, człowiek Wnosili Hryhor- 
jew syn M ichalskiy  27 lat, nieżonaty, nieu- 
nńejący czytać ni pisać , który się powiadał, 
bydż s mieszkańców Bessarabskiego Obwodu 
miasta Biele, stosownie do rezolucyi J a s k ie ­
go powiatowego Sądu za kłamliwe powiadanie 
i włóczęgę, oddany do Odeskiey ^ re s z ta n t-  
skiey cyw ilnej ro ty  —  Przymiotów następ­
nych: wzrostu 2 arszyny, 5f wierszkow, w ło ­
sów na głowie, brwiach i wąsach rusych, oczu 
błękitnych, twarzy nieco ospowatey, nosa i gę­
by miernych, wielkie paloe na nogach krzywe.

Sowietuik Tarancznk.
Za Sekretarza Dżumiński. ( 7 7 7 )

1 Od Bessarabskiego Obwodowego Rządu 
ninicysićm ogłasza s ię , iż w maju miesiącu 
terażnieyszego 1802 roku w Bessarabskim Ob­
wodzie za uiepokazanie na piśmie świadectw, 
wzięoi pod straż , tr zy  ludzie , którzy się po­
wiadali rodakami: iszy) Demetryusz Majenow 
syn PFinogradow  lat 2 5, Symbirskiey guber- 
nii, Buińskiego powiatu, wgi Szamardina, z wło­
ścian obywatela Jana Filipowicza, z familii nie­
wiadomego —- Przymiotów: wzrostu 3  arszyny, 
6 wiersz., włosow na głowie, brwiach i wą- 
sacb ozarnyoh, oczu szarych, nosa długiego, sze­
rokiego, mówi po wielkorossyyskn. agi) & a-  
wryło  syn Jana Bałow  la t 37 , Peuzeńskiey 
Gubernii, Zarańskiego powiatu, wsi Zysakinney, 
z włościan obywatela Jana Akienowicza z na­
zwiska niewiadomego, wzrostu 2 arszyny, 5 
wierszkow, włosow na głowie i brwiach świa- 
tło-russych, wąsy i brodę goli, oczu szarych, 
nosa szerokiego, i 5ci) Ja n  syn Jakóba B a n i-  
łovp, la t 3o, Mohilewskiey Gubernii, Bielickie­
go powiatu, Słobody Krupioy, z włośoian oby­
watela Sierhieja Pictrowiosa Rumiauoowa —  
wzrostu 2 arszyny, 7 wiersz., włosow na gło­
wie i brwiach oiemno-russyoh, oczu szarych, 
nosa miernego, twarzy śniadey, na lewey ręce 
dwa palcy skurczone i zepsute. Jakoby od ude­
rzenia końmi Sowietnik Przybylski.

Za Sekretarza Dżumiński. (7 7 9 )

l Od Bessarabskiego Obwodowego Rządu 
nioieyszem ogłasza się, iż wzięty terażnieysze- 
go i832 roku w Bessarabskim obwodzie za nia 
pokazanie na piśmie św iadectwa, i zostaje pod 
strażą w Kiszeniewskim ostrogu człowiek Jlli- 
chayło Ostachow  la t 28, nieżonaty, nienmie- 
jący czytać ni pisać, który się powiadał ro­
dakiem, Woronezkiey Gubernii i powiatu, wsi 
Krepkoho z włościan obywatela Grzegorza Ale- 
xiejewicza Jehorowa —  Przymiotów: wzrostu 
średuiego , włosow na głowie i brwiach cie­
mno rusych, wąsach i brodzie światłych, oczu 
światło-kcrych , twarzy śniadey, nosa i gęby 
miernych, pod prawem okiem niewielki szrami 
szczególnych przymiotów niema.

Sowietuik Przybylski.
Za Sekretarza Dżumiński. {778)

1 Izba Skarbowa Grodzieńska ogłasza, iż 
w oney znayduje się summa z funduszów edu* 
kaoyinycb ł 5,ooo rubli srebrem do wydania



sposobem po?,ycz,ki na 6 ty p ro cen t  pod r.ałoą 
usta wami b a u k n  naznaczony.  C ze r w ca  5 dnia 
j 8 3 2  r o k n  So wialni  k J a k ó b  B ara no wski .

Bucha l t e r  D y o u u y  Kulw ieo .  ( 7 7 4)
--

i Od W i t e p s k i e y  S k a rb o w c y  Izby.  W  t ry  
Izbie mają się od b y w a ć  targi  na  przedaż ,  a r a -  
i e m  na  oddan ie  w a r e n d o w n ą  dzi er żaw ę p i e r ­
wszych Pojezni tskich m a j ą t k ó w  położonych 
w  L ep e l sk im  powiec ie  uas tępnjacego miesiąca 
s i erpnia  20,  a  pr zet arg  dn ia  23 teraźnieysze-  
go i b 32 r o k n .

i s jy)  Zagacie zaw ie ra ją ce  '.v sobie r e w i -  
zyynych 379 ™f»kicy płci dosz, za k tó ry  p rz ed  
t e m  płacono było na korzyść W i l eń s k i eg o  U- 
m w e r s y t e t u  rocznie i g 83 rab .  4o j  kop.  sreb. 
t e r a z  zaś wyliozono s niego roozuoy in t r a t y  
10,617 rub.  assygn.

i 2gi) K u h o ń  za wie ra jący  w sobie r e w i -  
zyynych 120 męzkioy płci dusz, za k tó ry  p r z e d ­
t e m  płacono było na korzyść Wi leńsk iego  Uni­
w e r s y t e t u  rocznie 6 5 o ru b l i  s re bra . ,  t e r az  zaś 
wyl iczono z niego 4 ,35a rub .  4 o kop.  assygna- 
cyynych

Życzący t a r g o w a ć  się na knpienie  l ub  w z i ę ­
cie w a r e n d o w n a  d z ie r żaw ę  ponńeuiooych m a­
j ą tków ,  mogą widzieć w każdym  czasie w W i -  
tepskiey S k a r b o w c y  Izbio i nw en ta rz  i opisania 
t y c h  m a ją tków  pokazujące  s tan ich, w ło śc i ań ­

s k i e  na  korzyść właścic iela powinności ,  i wszy­
s tk ie pańskie  fo lwarczne i ekonomiczne za ­
p ro w a d z e n i a  i a r t y k u ł y  składające in t ra t ę .

S ow le tn ik  Czesławski.
Nacze ln ik  S to łu  Lis towski .  (775)

1 TeraźnieyszBgo ro k u  przeszłego maja 
^miesiąca >4 dnia  z domu P an i  Sowietuikowey  
N o w ic k ie y  na T a t a r s k i ey  ul icy ,  uc i ek ł  p o d d a ­
n y  dwors ki  cz łowiek,  naieźąoy do odstawnego 
f lo ty  K a p i t an a  2giey rangi  i K a w a l e r a  P o d -  
kolz iua ,  J a k ó w  W a s i l j ew ;  k tórego przymioty:  
w z ro s tu  śr&edniego, tw arzy  białey,  suchy,  włosy 
n a  g łowie  b ia ł awe ,  oczy szare,  nos  pros ty ,  od 
u ro d z en ia  ma lat  19: odzienie na  nim , s u r ­
d u t  n o w y  c iemno szarego snkna , z czarnym 
ax a m i tn y m  kołnierzem , i obs zywanenń  t a k i e ­
goż sukna  .gazikami ,  maytki  n o w e  z tegoż cie- 
m n o -sza reg o  s u k n a ,  czapka na g łowie  ok rą g ła  
p a c h o w a  lokayska,  z czarną  ze s k u t y  ko ka rdą ,  
m ówi  ty lko po rusku.  K t o  dos taw i  oznaczo­
nego człowieka,  do wspomnionego dom u do J W .  
Po dko lz ina  , a lb o też  do W i l eń sk i ey  Policyi,  
w  k tó rą  po d an e  należyte  objawienie ,  tem u w n a ­
g ro d ę  dano  będzie za fatygę,  i wynalezienie sto 
rub l i  assygnacyynych.

Heutrrtiami, fl03Boanem i,cn flpaB H in iu  flojt- 
jiuiocnib Bm iencK aro riojinnM eScrnepa LlacrnHi,i3  
lłpucinaB i* ItauiK-aeuHHŁ. (7 8 9 )

W e d l e  Ukazu J E G O I M P E R A T O R S K 1E Y
MOŚCI Samowładnącego Całą Rossyą etc. e tc.  e tc .

1 Urodzonym Antoniemu Erdmanowi  Pó ł-  
kow.  "W. Pol.  , Stanisławowi Bi towtowi  P rezyd . ,  
K la r ze  Olańskiey , Michałowi , Szymonowi  i A-  
lexandrowi  Kotdzikowsk im , Franciszkowi  Za­
wiszy P odkom ,  , E w ie  Dobk iew iczowey  , Igna­
cemu I tomaszkiewiczowi  , Praxedzie  Erdmano-  
wey P re zyd .  w assystencyi męża , Snkcessorom 
zeszłego Xaw ere go  D okalskiego , Xiędzu An­
toniemu Ey sm on tow i ,  Antoniemu Micewiczowi,  
Jakubowi Leyboszycowi 3 Tadeuszowi  Gidym i-

nowi , Kazimierzowi  B u r b i e , Annie A nd rz in  
j ewskiey , Elżbiecie  T aube r l ow ey  , Maciej<H 
wi Magnuszewskiemu AssesorOwi , Józefowi  Mai' 
k i ewiczowi  , pracowitemu Kumonowi  , p.iotrO' 
wi Dowgiałłowi , Alexandrowi  Roppwi  Maf '  
szafkowi  Upit.  , W in c e n te m u  Now ick ie mu ,  
sukcessorom zeszłego Woytkunsk iego ,  Bohusze- 
wieżom Regentom Upitskira i dalszym kredyto- 
r e m  zeszłego Szymona Zawiszy —  Pozew przed 
Sąd Cywi lny Izby W i l e ń s k i e y  , ciągle Sądzą' 
cy gię 7. powództwa Urodzonych Władysława,  
Franciszka b r a c i ,  J ó z e f y ,  B a r b a r y ,  T eodor y  » 
Marjanny sióstr Zawiszów, sukcessorów i sukces- 
sorek zeszłego Szymona Zawiszy , w asystencyi 
o p i e k i , wynosi się z referenci ją  do odbytych 
od massy Repl ik  , a mianowicie o to: przez re -  
missę Sądu Ziemskiego Upit. w roku i 8 5 o męca 
junii 3 o  dnia zakroczoną , na żądanie kredyto-  
row zeszłego Szymona Zawiszy, z jego majątku 
exdywizya uznaną została — Sąd Exdywizorski  
na ten przedmiot  ustanowiony , w ogólnym roz- 
b iorze sprawy,  dek re tem  swoim w dniu i 4 ma­
ja tego i 853* roku ogłoszonymm, żałcym delato- 
rom w Kategoryach pon i i ey  wyrażających się 
uciążl iwość domierzył : w. A a te g o r y i  10 , An­
toniego Erdman a , chociaż w całey  tey  Katego- 
r y i  przez Głosy z pisma od delatorow odbyte, 
dow iedz iono ,  że P ó łk ow .  E rd m an  , po ogólnym 
rozrachunku do massy zawinił rub.  sr. 255 kop.  
8o* , lecz Sąd  Exdywizorski  , nie ty lko,  że tego 
r achunk u  nie u twierdzi ł ;  ale nadto za obligiem w 
roku i 8 i 5 maja i 5 na prostym papierze pisanym, 
w żadney juryzdykcyi  nie intabulowanym kapita- 
łu  rub.  s r.  900 z procentami  , *oraz z dalszych 
szczegółów w ogóle rubl i  s rebrny ch  2,079 hop, 
18 sądził.  Gdy to uczyni ł  przeciwko  Ukazom 
1821 , 1828 i Konstytut.  1 7 6 8 ,  przeto  d ek r e t
w tey  Kalegoryi  wypada odmienić , pre tensyą 
obżał. Erdm ana skassować,  i rub.  sr.  255 kop, 
8O3 na nim do massy wskazać —  w K a te g o r y i  
i 2 > poszukiwał P rezyd ,  Bi towt rub.  s rebr .  joo  
jakoby w r oku  1820 pożyczonych ; na to obli- 
gu nie z łożył  ; oddzielnie z a r e w e r s e m  na p ro -  
Stfm papierze pisanym 1 nie intabulowanym żą­
dał  wskazania rub .  1 7 2 ,  chociaż poszukiwania 
takowe niezostały wspar te przeze mnie dowoda­
mi , jak stanowią Ukazy 1821 i 1826 , jednak 
Sąd Exdyw izor sk i  rub.  sr. 4 26 kop. 38 sądził; 
gdy to jest przeciwko prawu;  przeto w tey  Ka-  
teg ory i  w yro k  i pre tensyą skassować potrzeba— 
w K a le g o r y i  / 5  , K la ry  Olańskiey za obligiem 
w rok u 1801 junii 1 7 ,  P iot r  Zawisza zawinił  
Ludwikowi  Olańskiemu czerw.  zł. i 3 i i zł. 1O2. 
T en  oblig w r oku  1821 w Sądach Rossieriskich 
został aktykowanym; lecz poźniey po tey akty- 
k a c y i : bo w roku i 8 2 4  zeszły Szymon Zawi­
sza ,  na tym samym papierze no wy  w yda ł  oblig 
na tal.  4 5 o —  Aktyk ac ya służyła do obligu P io ­
t ra Zawiszy, a gdy oblig Szymona Zawiszy nie- 
został intabulowanym więc n ieprawnie  dla Olań- 
sk iey  sądzono summę , i dla tego tę pre tensyą 
skasować potrzeba —  w K a te g o r y i  z4, Micha­
ła Kordzikowskiego.  Za obligiem w roku 1826 
maja i 5 datt, a w ro k u  1 8 2 9 ,  julii 17 do akt 
Grodzkich Upit. w p r o w ad zo n y m , oddzielnie za 
listem sądzono w ogóle rub.  s rebr .  3,877 kop. 
88.  Gdy oblig t akowy  po wydaniu w opóźnio­
nym czasie intabulowany,  a list na rubli  60,  ni­
gdzie nie aktyknwany , więc tę pre tensyą  jako 
niezgodną z Ukazami 1 8 2 1 ,  1826 i Kon.  1768 
r o k u  znikczemnić potrzeba —  w K a te g o r y i  r f i



D o d a te k  P ie r w s z y  da G az. ICur. l i t ó w .  N .  
Franciszka Zawiszy ; chociaż do wiedzionern z o ­
s t a ło ,  z,e dekre t  w roku i 8 5 o maja 16 w Ziem-  

istwie Kowieńsk iem z opiekunami  delatorow,  już 
po rozpoczętym procederze  o E s d y w i z y ą ,  ko n-  
dyktowie  z a k r o c z y ł ; chociaż  z duwodow pisma 
Wyjaśniono , że zesz ły Szymon Zawisza,  do ro­
ku i 8 2 5  d« czas'u wyp rzedaży  majątku Żawiszy-  
na Augustowskim,  Franciszkowi  Zawiszy nic nie-  
Łył dłuźn y ia;  owszem miał u niego rub. srebr.  
5 , o o o ,  i te w e d le  tabel li  przez Franciszka Za­
wiszy podaney,  Augustowscy w y p ł a c i l i —  Cho­
ciaż z kwietacyi  w tym czasie sporządznney , 
pokazano, że wzajemne pretensye  umorzone zo­
stały , jednak Sąd Ex^lywizorski zatwierdzając 
dekret  K o w i e ń s k i ,  rubli  srebr.  i 1,6 5 5 kop. 76  
dla Franciszka Zawiszy wskazał; skassowania za­
tem takowey pretensyi,  dawnościami umorzoney  
a tylko za dekretem kondyktowym wprowadzo-  
ney , de ' - to r o w ie  proszą —  w K a te g o r y i  26 ', 
E w y  D o b k ie w ic zo w ey  : za rewersem  w roku 
1819 9 ^ ra 11 > w Sadncy jur yz dy kc y i  nie in­
tabulo wanym ,  sądzono kapitału rubli  sr. 100 ,  
i do ty ch  jeszcze l i czono procenta ; po ni e ­
waż rew ers  ten nie intabulowany , w ię c  w e ­
dle Ukazów 1821 i 18 2 6  lat skassowania tey  
pretensyi de latorowie  proszą —  w  K a te g o r y i  
18  , Ignacego Romaszkiewicza  ; za obligami po 
ominionym terminie intabulowanemi , i oddzie l­
nie za l istem nigdzie nie aktykowanym,  sądzono 
rub. srebr. 8 3 6  kop. 4 6 . Gdy  to zrobiono prze­
c iw k o  Ukazom 1 8 2 1 ,  18 26  i Konstytut.  1768 ,  
przeto całą tę pretensyą de latorowie  skassować  
proszą,—  w K a te g o r y i  2 i  , P rax edy  Erdmano-  
w e y ;  zeszły  Tadeusz Bo r tk ie wic z ,  był  d łużbym  
•Szymonowi Zawiszy czerw.  złot.  j o o —  N a ra­
chunek tey należnośc i  Prezyd.  Erdmanowa w  
roku 1817  apr. 23  zapłaciła c zerw .  zlot. 5o i  
Ua takową nadpłatę wzięła r e w e r s  .— Chociaż to 
było widocznem , jednak Sąd Exdyw izorsk i ,  tę 
Nadpłatę za dług zeszłego Zawiszy policzając , 
"'skazął dla P rezyd.  Er dm ano w ey rub, srebr.  
3 13 , i wzajemną do niey przez proszących oka­
zywaną pretensyą skassował  ; w  tey Kategoryi  
delaterowio żądają poprawy dekretu —  w K a ­
te g o r y i  s 5 , zeszłego Xawerego  Dokalskiego d e ­
kretem oczewistym w roku 1828 junii 7 w Gro­
dzie Upit.  zapadłym, co do poszukiwanych pro-  
°entow zesz łemu Zawiszy  wskazany został ju- 
l'ament ; dla c iąg łe y  słabości zdrowia,  Szymon  
Zawisza tey  przysięgi  wykonad ni em óg ł  ; ćho -  
°>aż po jego śmierci ,  sukcessorowie  są władni  
*° uskutecznić , jednak Sąd E x d y  wizorski  nie-  
hrzypuszcr.ając on ych do tego dowodu,  pr o c e n ­
ta nieprawnie od roku 1821 xbra 29 ,  dla Do-  
^alskiego sądził  ; w czem  żałcy  poprawy de­
kretu proszą — • w K a te g o r y i  2 8 ,  Xiądza A n ­
toniego Eysmonta , za dwoma obligami , za je ­
d y n i  w roku 1822 apr. 23 na czerw.  zł .  5 oo ,  
*» drugim w  roku 1822 8bra 26 na czerw.  zł .  
^2 wydanemi  , a w roku 1829 9bra 5 , intabu-  
^owanemi było poszukiwanie ; lubo te óbligi w 
opóźnionym czasie me wed le  Ukazu 1826 in-  
tabul owane zostały , jednak Sąd E x d y  wizorski ,  

X ię dz a  Eysmonta rub. srebr.  2 ,7*5  kop. 12 
Hdził.  Gdy to jest pr zec iw ko  Ukazom,  prze-  
t(> de latores skassowania ca łey  t e y  pretensyi  
Broszą —  w K a te g ę r y i  5 4 , Antoniego M ice-  
V',,cza , miał on pretensyą za l istem przez ze-  
Sitłego Zawiszy pisanym w Ziem.  RoSsieńskim

%■ — Tf ilno d . i 5 K w ie tn ia  v. s. i 85a ro h i. 
aktykowanym —  Ponieważ  list ten p r z e c iw k o  U -  
kazowi 18 2 6 ,  w obcym p ow iec i e  jest intabulo­
w a n y ,  n ieprawnie sądzono rub, sr. s 4 o  ; ztą<ł 
ta pretensyą skasowaną być  powinna —  w K a -  
t e g o r y i  5y  , Jakóba L e y b os zyca ,  za obligiem  
w roku 1 8 2 4  julii 7 , na rub. sr. 3oo wydanym,  
sądzono rub. sr. 4 7 6  kop. 72  : ponieważ  ten 0-  
blig wedle  Ukazu 1826  nie intabulowany, ska­
sować należało , k iedy  z tych samych pr zyczyn  
w Kategoryi 36 pretensyą Łukaszewicza  skaso­
wano —  w K a te g o r y i  5 8 , Tadeusza Giedym i­
na , za rewersem jakiegoś Sz laźewicza ,  za żela­
za funtów 267 sądzono rub. sr ,  i 4  kop.  i 5 i . T a  
pretensyą nieprawna , jako za pismem nie lnla-  
bulowanem , i z powodu niewyrażenia dla któ­
rego Zawiszy brano ż e l a z o — w K a te g o r y i  5 q ,  
Kazunierza Rurby , za dwóma rewersami miał  
pretensyą za żyta purow i 3 0 ; za niemi sądzo­
no rub. sr. 1 2 0 ;  ponieważ te rewersa  , na pro­
stym papierze pisane , nie intabulowane , więc  
tę pretensyą wedle  U k a z ó w  znikczemnić  dela­
torowie proszą « _  w* K a te g o r y i  4-5 , Ann y A n -  
dr zejewskiey  , za obligiem w roku ^ 8 2 3  apr.  
25 w yd an ym ,  a w  roku 1828 junii 20 w Ziem.  
W i ł k o m .  aktykowanym , sądzono kapitału rubl i  
srebr. 5 oo , procentu rub. srebr .  a 65 kop. 5 o; 
ponieważ ten dbljg w e  dwa lata po Ukazie 1 8 2 6  
i n iewłaśc iwym p o w ie c ie  intabulowany , więo  
skassować należało ; powtóre  bez obligu sądzo­
no rub. srebr.  126 i procentu rub. srebr.  7 6  
kop. 4 4 —  Obligu n i e b y ł o :  bo jeżel i  był  w ro­
ku 18 2 8  junii 1 wydany,  jako to: w oświadcze­
niu r8 5 o apr. i 5 zapisanóm, wyrażono ; to na­
leżało ony w e d le  Ukazu 1826 roku intabulo­
wać ; gdy tego niedopełniono , w i ę c  n ieprawni*  
sądzono kapitału i procentu,  dla tego c a ł e y  t e y  
pretensyi  delatores skasowania prosżą w K a -  
t e g o r y i  44 , T aub er towey ,  za rachunkiem przen 
nikogo niepodpisanym,  sądzono rub. srebr. 182 .  
T e y  pretensyi  jako niewspartey  prawnym d o w o ­
dem żałcy  skassowania proszą —  w  K a te g o ­
r y i  45 , Assesora Magnuszewskiego,  bez żadne­
go prawnego dowodu sądzono rub. srebr,  37 } 
w i ę c  ta pretensyą powinna być  skassowaną —  
w K a te g o r y i  4 6 , Józefa Malkiewicza,  sądzono  
dla niego bez żadnego dowodu rub, srebr.  55i  
l e y  pretensyi  jako gołos łowney ża łc cy  skasso­
wania proszą —  w K a te g o r y i  4y  , pracowite­
go Kuniona , podobnie gdy bez żadnego do w o­
du pisma , sądzono rubli  4g , w ięc  i tę p re ten .  
syą skassować należy —  w K a te g o r y i  48  , są­
dzono summy Woyt ku ńs ki m  Jlohnszewiczom; ja­
ko za obligami nieprawnie aktykowanemi ,  skas­
sować potrzeba —  w K a te g o r y i  4q , Szymona,  
Michała i Alexandra Kordzikowskich — Za młyh  
L in k o w ie c k i ,  sądzono dla nich rubli  srobr. 1,100,  
i  za tę summę dano loka cyą ,  obżałni Kordziko-  
w scy  za podniesienie grobli  na Nie wia ży  przy  
młynie  i hamerni  L in k o w ie c k ie y  zyskali  od 
zeszłego Zawiszy annuatę ; l e c z  gdy dopiero  
grobla zniżyła się, żadney w ię c  obżałni Kord ziu-  
k o w s c y  nie mają szkody , a zatem annuaty iih 
sądzić , na następnośc i wy dz ie la ć  sche dy  nię-  
należało,  z tego powodu żnikczemnienia tey  pre-  

■’tensyi  żjtłcy jiroszą —  w K a te g o r y i  52 , P i o ­
tra Dowgia ł ły .  Za l istem w roku 1820 7bra 5 
dalt , a w roku i8 .0o xbra 20 , już po śmierci  
Szymona Zawiszy do Akt  Ziem,  Upit.  wprowa­
dzonym , sądzono z p rocent em  i expensem pra-

(5)



wnyro ryb.  s r eb r .  520  kop.  25 *, ponieważ do- 
w o d  ten , nie wedle  myśli Ukazu 1821 i 1826 
jest sporządzony , dla tego żałcy tey prelensyi  
skasowania proszą —  w A ategoryi 55 , co do 
summy puwiatowey dekre t em  exdywizyi  Rogo- 
wskiey wydzielona została powiatowi Upi tskie-  
mu scbeda __  Zgromadzenie Szlacheckie  w r o ­
ku 1820 dnia 5 7bra ,  zawarło umowę z zeszłym 
Szymonem Zawiszą , na wymurowanie  domu w 
Mieście  Poniewieżu —  W  skutek czego zeszły 
Zawisza , przyjąwszy w depozyt  summę , jaką 
wypłac i ł  S taszewicz ,  niekorzystał  z oney,  gdyż 
zaraz przysposobi ł  materyały  rozmaite ; na co 
wie le  poniosł kosztu , lecz Sąd Exdywizorski ,  
d ieprzyimując dowodzenia za łoycb , nie t y l k o ,  
że sądził kapi tału rub.  s rebr .  5 ,967 kop. 16, 
ale nadto od tey summy procentu  ru b . s r e b r .  2,608 
k o p .  11 d o l i c z y ł ;  ponieważ procenta  takowe 
nienależnie wskazane , i sam kapi tał  podwyższo­
ny , przeto w tey  Kategoryi  źa łcy  poprawy d e ­
k r e tu  Żądają —  w K ategoryi 5y  , Wince n teg o  
Nowickiego , bez Żadnego prawnego dowodu , 
ty lko za zgodzeniem się kondyktowym Szlachty 
Augustyna Kordzikowskiego i Gieysztera opie­
kunów źa łc ych  w Sądzie Grodzkim Kowieńskim 
w r o k  i 85o januar.  4 . W i n c e n t y  N o w i c k i ,  
przysądzający rub.  srebr.  9 ,780  , zyskał dekre t ;  
chociaż przez remissę nie appel lowaną , dozwo­
lono próbować w Sądzie E x d y  wizorskim n i e ­
ważności  tego kondyklo  wego dekre tu ,  1 to nay- 
w y raźn iey  dowiedzionem zostało;  chociaż po­
kaz ano ,  że No wicki  n iemiał  obligu , bo ten  w 
żadney ju ryzdykc y i  tey  Guberni i  nie jest inta­
bu lowan ym  , jednak Sąd Exdyw izorski  , r e a l i ­
zując dla Kapitana Nowickiego rub.  s re b r .  9 ,780
za kapi tał ,  rub  1,255 kop.  10, za procent  wska­
z a ł ,  a po zdet runkowaniu  wzajemnych pre ten-  
g iow,  rub.  Srebr.  2 ,42 5 kop.  7 ^ ,  za należne 
dla niego przyznał  —  .Ponieważ Kapitan No­
wicki  , bez obligu , k tórego ani w Ptcie Upit.,  
jako p ra w o  mieć chce , ani też w żadney tey 
Guberni i  ju ry zd y k c y i ,  nie in ta bu low a ł ,  zyskał 
z opiekunami  kondyktowy d ek re t ;  a zatem skas— 
sowania onego, znikczemnia n ieprawney  Ka,  itana 
N ow ickicgo pre tensyi ,  a wedle dowodow,  już przez 
Sąd Exdywizorski  za twierdzonych , sądzenia na 
tymże Nowickim do massy rub.  s rebr .  8 ,609 
ko p  56 , ża łcy del la torowie proszą ; w czerń 
wszystkim pozywając następne zakładają prośby. 
W e  wszystkich Kategoryach w tym pozwie w y­
rażonych i w Kategoryi  48 W o y t k u n s k i c h  Bo- 
huszewiczow , przez  Sąd Exdywizorski  w r o k u  
tym i 832  maja i 4  dnia ogłoszony wyrok  po d ­
nieść , a wedle  i łómaczenia , oraz dowodów w 
imieniu ża łcych przed Sądem E x d y  wizorskim 
składanych,  i wedle  żądania w tym poźwie przy 
każdey K a te g o ry i  wyrażonego , poprawczy po­
stanowić d e k r e t  —  Pow tóre  : wszystkie obligi 
jakie są pisane na pros tym lub niewalorowym 
papierze  jak równie  nie w terminie Ukazem 1826 
rn ku  zakreślonym i w niewłaściwym pow ie­
cie intabulowane skassować ; 5 tio : kto z popra­
w y  takowego d e k r e tu  zostanie się dłużnym są­
dzić na każdym należnoście do massy; 4 to: wska­
zania na winnych expensow praw nych  , i tego 
co przez głosy proszonem będzie.  (77 °)'

2 Od W i leń s k i eg o  Gubcrnia lneąo Rządu —
Z.povvodu uwolnienia rezolucyą W i l e ńskjey I -

D rukarnia
P C S W A Ł A  S i ę  U f t l l K O W i Ć .

zbv Cywilnego Sądu w odniesieniu się jey  dnia 
21 przeszłego maja wyrażoną,  W i l e ń s k i e y  2giey 
gildy kup co w ey  żydówki  Chany Mackiewi-  
czowey , od dalszego utrzymywania w mieście 
W i l n i e  krobczanego nd rzezi  rogatego bydła 
poboru,  ustanowionego lik w idalorską byłego W i ­
leńskiego Ziemskiego Powiatowego Sądu rezo­
lucyą 1795 r o k u  , 11a zadosyć uczynienie ka-
halnyeh długów , dla odbycia targów na odda­
nie takowy ch poborow na nowo w dzierżawę 
naznacza się termin 24  i dla przetargu 28 te- 
raźnieyszego czerwca ; a zatem zechcą  życzą­
cy uczęstniczyć w tych targach , przybydź na 
takowe terminy z prawnemi  i dostatecznemi 
ewikeyami  do tego Rządu , gdzie objawione 
będą im i uprzednie kondycye.  —  Gzerwca 6 
dnia i 852 roku .

Sowietnik i K aw a le r  Kazimierz N owic ki .
Sekre ta rz  Kowalenok.
R adca  Honorowy Purz yc k i .  (7 ®̂ )*

2 Od W i leń s k i ey  Skarbowcy Izby ogła­
sza się , iż w niey 20 teraźnieyszego czerwca 
będą się odbywać targi , a we t rzy  dni prze­
targ na dostawę dla woysk w m. Janowie d rew,  
świec i słómy ; do upłynienia teraźnieyszego 
t rzy l e c i a ,  to jes t :  po i szy julii 1 835 r o k u ;  
zaczerń życzący uczęstniczyć w takowych  tar ­
gach zechcą  przybydź na przeznaczone t e r ­
miny do tey Izby z prawnemi ewikeyami .  C ze r w ­
ca 8 dnia i 852 roku.

P eł n iący  obowiązek Yice-Gubernatora  Sowie­
tn ik  Lega.  W  obowiązku Sekre tarza  Znosko. (766)

U W I A D O M I E N I E  
O w yyściu  nowey G ra m m a tyk i Łacińskiey.

5 W  d r u k a r n i  Uniw ers y to  kiey okoń.  zo­
na zostało G ram m atyka  ję zy k a  łacińskiego> 
dla  u ży tku  m łodzi szko lney , kró tko  zebrana  
p rze z  Z yg m u n ta  B arto szew icza , in  8vo m a j . 
str. 1G0 i X X V I .  C zęść I  i  I I  N a  czele 
gramoiaty  ki jest wiadomość his toryczna o j ę '  
zyku  ła c iń sk im  , jego postępie i losach , ora* 
o znaczniey szych g rdm m a tyka ch  tego języka. 
W  części l9zey są p r a w i d ł a  dobrego w ym a­
w ian ia ; w drngiey rozbiór óśm iu  części m o­
w y  i ich odmiany;  do czego p rzy d an a  nenka 
o rodzajach łacińskich , o p rzyp a d ka ch  dru­
gich w fo rm ie  5ciey , p ra e ter ita  e t sup ina .

C ena kop. sr 4 5 .
D i t to  na  papierze  lepszym w op ra w ie  te '  

k t n r o w e y  ko p .  sr.  60. (755 )

Od  dnia lgo nadchodzącego miesiąca L i p '  
ca,  zaczyna się drog ie  pół rocze  i p reonmer f l '  
t a  na gazetę K u r y e r a  L i t ew s k ie g o ,  prenum®'  
row aó  można:  w H U nie'. w E x p ed y c y i  Gazeto®/ 
przy K an to r ze  G u b e rn ia ln y m  P o c z t o w y m  i d  
Redakoyi  Gazety.— w innych mias tach:  na  ws*y'  
s tkioh Pocztam tach,  K a n to r a c h  i E x p e d y c y a 01* 
pocztowych ,  podług cen nas tępujących:

2 p rzesy łan iem  przez pocztę :
N a  papierze  b iałym półroczn ie  R.  s*. g.
  -* __  zwyczayny m półroczn ie  7 k .  •>
 ___ __  —  k w a r t a ł o w i e  4 .

bez p rze sy ła n ia  p o cz tą :
Na papierze  b ia łym półrocznie  R.  s r.  6 k.  ^
  __  zw ycza ynym  pó łroczn ie  4 k.  1J.

—  k w a r t a ł o w i e  2 k . 5

M arcinow skiego.
Wilno .  1802. d. i 3 Czerwca.
Geirzou Leon Borowski.


